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jutro uerwsza sesia 
Rady Narodowej 

Poznani
W sali Renesansowej Sta­

rego Ratusza na Starym 
Rynku odbędzie się jutro, 
U bm., o godz. 17, uro­
czysta, pierwsza po wybo­
rach, sesja Rady Narodo­
wej Poznania.

Otwarcia sesji dokona 
przewodniczący Prezydium 
RN, Jerzy Kusiak. Po zło­
żeniu przez radnych uro­
czystego ślubowania, oko­
licznościowy referat wy­
głosi dr Stanisław Smoliń­
ski, przewodniczący Miej­
skiego Komitetu FJN. Na­
stępnie Rada dokona wy­
boru prezydium oraz sta­
łych komisji, (c)

Przygotowania do obiad 
Komitetu Wykonawczego RWPG

40,6 mld. zł wkładów 
na książeczkach PKOStan wkładów pieniężnych ludności w PKO wynosił w dniu 31 maja br. 40 mld. 615 min. złotych, w tym na ksią-żeczkach38 mld. 488 rachunkach czeniowychW maju żeczkach

oszczędnościowych min. złotych, a na bieżących i rozli- 2 mld. 127 min.wkłady na ksią- oszczędnościowych

Z okazji 20 rocznicy powołania

Wojsk Ochrony Pogranicza

Rozkaz Ministra
Obrony Narodowej

Groby ofiar hitlerowskich 
odkryto pod ŁodziąW osiedlu Brus pod Łodzią przystąpiono 9 bm. do ekshu­macji szczątków ofiar egze­kucji, jakich dokonywali tu hitlerowcy. Wydobyto kilka czaszek, kości oraz szczątki odzieży, butów i przedmioty użytku osobistego. Jak poin­formowali przedstawiciele Pro kuratury, prace ekshumacyj­ne potrwają kilka dni. Po ich zakończeniu zostaną podjęte kroki w celu ustalenia kim byli zamordowani oraz okoliczno­ści, w jakich zginęli. (PAP)
Rozpoczęcie rozmów 
polsko-norweskich9 bm. rozpoczęły się w mini­sterstwie Spraw Zagranicz­nych rozmowy między wice­ministrem spraw zagranicz­nych PRL Józefem Winiewi- czem a wiceministrem spraw zagranicznych Norwegii Jen- sem Boyesenem.W środę wicemin. Józef Wi-niewicz podejmował Boyesena śniadaniem. Jensa9 bm. w godzinach przedpo­łudniowych wicemin. Jens Boyesen zwiedził Warszawę oraz złożył wizytę w siedzibie Towarzystwa Przyjaźni Pol­sko-Norweskiej. (PAP)
B. prezydent Konga 
skazany na śmierć

Trybunał Ludowy Konga 
Brazzaville, skazał zaocznie na
śmierć b. prezydenta tego kraju, 
księdza Fulberta Youlou. W mo­
tywacji wyroku, na plan pierw­
szy wysunięto zarzut, że był on 
jednym z organizatorów morder­
stwa, popełnionego na osobie Lu- 
mumby. Dalsze punkty oskarże- 
nia zarzucają mu, że oddał część 
terytorium Konga — Brazzaville, 
do dyspozycji Katangi za czasów 
secesji tej prowincji dla zainsta­
lowania tam stacji radiowej, że 
dostarczał tej prowincji broni do 
"alki z rządem centralnym Kon- 
$a> że użył sił zbrojnych Konga 
— Brazzaville, przeciw narodowi 
te?o kraju w sierpniu 1963 r., 
Areszcie, że zdefraudowal pie- 
ftĄdze, należące do ludu kongij- 
skiego.

Werdykt zapad! po 35 minutach 
1 Przyjęty został owacją. Trybu- 
nat zarządził również przejęcie na 
rzecz państwa wszelkich dóbr, na- 
'eżących do skazanego. (PAP)

W dniu 8 bm. odbyło się kolejne posiedzenie Komitetu 
Współpracy Gospodarczej z Zagranicą przy Radzie Mini­
strów, pod przewodnictwem wiceministra Piotra Jaroszewi-
cza i z udziałem ministrów 
gospodarczych.W toku posiedzenia omó­wiono zagadnienia objęte po­rządkiem dziennym XVIII po­siedzenia Komitetu Wykonaw­czego RWPG, które odbędzie się w końcu bm. w Leningra­dzie. Obrady tego kierowni­czego organu RWPG będą po­świecone przede wszystkim u- staleniu wniosków wynikają­cych z analizy dwustronnych konsultacji przeprowadzonych przez organa planowania kra­jów członkowskich, a odno­szących się do planów rozwo­ju gospodarczego i wzajem­nych powiązań ekonomicz­nych w latach 1966—70. Już obecnie stwierdzić można, iż przeprowadzone dotychczas prace umożliwiają przygoto­wanie i zawarcie w br. wielo­letnich umów handlowych (na okres lat 1966—70) między krajami RWPG.W czasie posiedzenia Komi­tetu omówiono sprawozdanie z rocznej działalności Między­narodowego Banku Współpra­cy Gospodarczej oraz proble­my związane z dalszym , roz­wojem jego działalności. Do tychczasowa działalność ban­ku oceniona została pozytyw­nie. Stanowisko zajmowane przez przedstawicieli naszego kraju w sprawie dalszego roz­woju działalności banku uzna­no za słuszne. Zmierza ono do utworzenia w najbliższym cza­sie części kapitału zakładowe­go banku w zlocie, a także do pełniejszego wykorzystania za­let systemu rozliczeń wielo­stronnych.Przedmiotem dyskusji było także szereg innych zagadnień, które są tematem prac Komi­tetu Wykonawczego RWPG.Komitet zapoznał sie także ze sprawozdaniami z ostatnich posiedzeń Rady Handlu i Roz­woju (które przeprowadzono w Nowym Jorku).

oraz wiceministrów resortówPodkreślono m. in. duże zna­czenie i autorytet Rady, jako pierwszej ogólnoświatowej or­ganizacji handlu. (PAP)

wzrosły o 354 min., a łącznie w ciągu pięciu miesięcy br. o 3 mld. 472 min.Liczba książeczek oszczęd­nościowych wzrosła w tym czasie o 1 milion 70 tysięcy sztuk, w tym w maju o 299 ty­sięcy sztuk.Tytułem odsetek i premii właściciele książeczek oszczęd­nościowych otrzymali w br. 605 milionów złotych. Na kwo­tę tę składają się dopisane do książeczek odsetki i premie pieniężne w wysokości 495 mi­lionów złotych oraz równo­wartość wylosowanych 1192 samochodów, 295 motocykli, 101 motorowerów i 56 skiero­wań na wczasy krajowe i wy­cieczki zagraniczne. (PAP)
Ziemia była błękitno-zielona
Film o kosmicznym wyczynie Whiie’a

Telewidzowie amerykańscy 
lecz niezmiernie interesujący 
astronauty White’a.Edward White wyszedł w czwartek na wysokości około 200 km ponad ziemią ze statku „Gemini-4” i unosił się wokół niego przez 20 minut zabezpie­czony liną ratunkową o dłu­gości 7,6 m. Astronauta ame­rykański mógł poruszać się w

obejrzeli we wtorek krótki, 
film o kosmicznym spacerzeW pewnym momencie, zbli­żywszy się do iluminatora, White zasalutował lewą ręką znajdującemu się w środku statku McDivittowi.Gdy skończył się zapas gazu, White powrócił do statku, wciągając się po linie. PAP

ŻOŁNIERZE!W dniu 10 czerwca 1945 r., w miesiąc po zwycięstwie wolności i sprawiedliwości nad ludobójczym faszyzmem hitlerowskim, część frontowych jednostek 1 i 2 armii Wojska Polskiego skierowano rozkazem Naczelnego Do­wództwa do pełnienia służby na wywalczonych w nie­rozerwalnym braterstwie broni radzieckiego i polskiego żołnierza granicach naszej Ludowej Ojczyzny.Jednostki te stały się początkiem Wojsk Ochrony Po­granicza, które w ciągu 20 lat swego istnienia ofiarnie i skutecznie wykonywały postawione im zadania.Dziś granice nasze, poprzez które sąsiadujemy po raz pierwszy w dziejach z zaprzyjaźnionymi, bratnimi pań­stwami, wymagają normalnej, codziennej porządkowej służby, a Wojska Ochrony Pogranicza stają się nieod­łączną częścią składową naszych wojsk wewnętrznych mocnego ogniwa systemu obrony terytorium kraju. Wcho­dzą one organicznie w skład sił zbrojnych Polskiej Rze­czypospolitej Ludowej, które wraz z sojuszniczymi ar­miami Układu Warszawskiego, wraz z jego główną siłą obronną — Armią Radziecką gwarantują bezpieczeństwo granic i pokojowej, twórczej pracy narodu polskiego i in­nych budujących socjalizm i komunizm narodów.Rola i znaczenie służby wielkiej sprawie ludowej obron­ności występują przed naszymi żołnierzami, w tym i przed żołnierzami WOP, jak i przed wszystkimi żołnierzami bratnich armii, z tym większą wyrazistością, gdy impe­rializm światowy czyni nowe zagrażające pokojowi posu­nięcia, gdy imperialiści Stanów Zjednoczonych Ameryki Północnej przechodzą do aktów otwartej agresji wojen­nej w Wietnamie, dokonują zamachów na wolność naro­dów Azji, Ameryki i Afryki, sekundują awanturniczym poczynaniom bońskich militarystów i rewizjonistów.
ŻOŁNIERZE!W waszym imieniu składam wszystkim żołnierzom Wojsk Ochrony Pogranicza — na ręce ministra spraw wewnętrznych — serdeczne życzenia dalszych, jak naj­większych osiągnięć w ich cieszącej sie uznaniem całego społeczeństwa służbie narodowi, socjalizmowi, pokojowi.Życzę żołnierzom Wojsk Ochrony Pogranicza, by — wykonując sumiennie i ofiarnie swe obowiązki w bez­pośredniej ochronie naszych granic — służyli jak najlepiej sprawie zapewnienia bezpieczeństwa pokojowego trudu polskich mas pracujących wcielających w życie wielki program budowy szczęśliwej, socjalistycznej przyszłości

29 bm. konferencja 
polskiego

ruchu pokoju29. bm. odbędzie się w War szawie krajowa konferencja polskiego ruchu pokoju. Głównym przedmiotem obrad będą zadania polskiego ru­chu pokoju przed światowym kongresem na rzecz pokoju, niepodległości narodów i po­wszechnego rozbrojenia, który odbędzie się w lipcu br. w Helsinkach. (PAP)

program wytyczony przez Polską

Minister obrony narodowej 
MARIAN SPYCHALSKI 

Marszałek Polski*
Także minister spraw wewnętrznych, Mieczysław Moczar wy­

dał na dzień XX rocznicy powstania Wojsk Ochrony Pograni­
cza, rozkaz specjalny do żołnierzy WOP. (PAP)

naszej Ojczyzny

Konferencja naukowo " iecliniczna w Warszawie

Blisko 300 naukowców, inżynierów i techników uczestni­
czy w rozpoczętej w środę w Warszawie 2-dniowej konfe­
rencji naukowo - technicznej, poświęconej zastosowaniu 
elektronicznych maszyn cyfrowych w komunikacji miej-

Zjednoczoną Partię Robotniczą we współpracy z sojusz­niczymi stronnictwami i popierany przez całe społeczeń­stwo, które dało temu ostatnio tak wspaniały wyraz w wyborach do Sejmu i rad narodowych.Jednocześnie życzę wszystkim żołnierzom WOP i ich rodzinom wiele szczęścia i pomyślności w życiu osobi­stym.

Maszyny matematyczne 
usprawnią komunikację miejską

Pokaz czaóklck
heskie wyroby przemysłu maszynowego, precyzyjnego i 
technicznego znane sa na całym świecie. K a-
JWo Handlu Zagranicznego „Kovo" zorgan.zowalo w Kra 
kowie wystawę 
^fzętu naukowego, 
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przestrzeni kosmicznej samo­dzielnie, z pomocą „pistoletu odrzutowego”.Film, który pokazano we wtorek, nakręciła automatycz­na kamera filmowa 16 mm. White zamocował ją na ze­wnątrz statku przed wyjściem w Kosmos, a potem zabrał z sobą.Taśma w kamerze przesu­wała sie z prędkością tylko 6 klatek na sekundę, jednakże widzowie wyraźnie ujrzeli, jak major White ubrany w śnież­no-biały skafander wysuwa się ze statku i jak później wy­konuje w przestrzeni rozmaite ewolucje.Astronauta, trzymając, „pi­stolet odrzutowy” w prawym ręku, robił zwroty i nawet ko­ziołkował — wszystko na tle czarnej przestrzeni i błękitno- zielonego fragmentu kuli ziem skiej. Można było dojrzeć strużki tlenu wylatujące z „pistoletu odrzutowego”*

Amerykańska Agencja Kosmo- 
naufyki i Przestrzeni Kosmicznej 
KASA udostępniła dziennikarzom 
zdiecia ze „spaceru w kosmosie" 
dokonanego przez astronautę 
White’a w czasie lotu „Gemini-4". 
Zdiecia te zostały dokonane 
przez kamere automatyczna, za­
instalowana na zewnątrz pojazdu 
kosmicznego. Na zdjęciu: w cza­
cie „kosmicznego spaceru" 
White manewrował używając pi­

stoletu odrzutowego.
CAF — PhotofA*

Strajki w USA
Ruch strajkowy w

Zjednoczonych by( w
Stanach 
ciągu 4

pierwszych miesięcy br. znacznie 
szerszy niż w analogicznym okre­
sie roku ubiegłego. Od stycznia 
do kwietnia odbyło się w USA 
1.280 strajków, w których uczest­
niczyło 560 tys. ludzi. W ubiegłym 
roku o tym czasie było 1.213 
strajków i 391 tys. strajkujących.

Konferencja ma podsumo­wać dotychczasowe doświad­czenia w eksperymentalnym stosowaniu maszyn matema­tycznych w tej dziedzinie i jest poświęcona wszechstron­nemu przedyskutowaniu mo­żliwości wykorzystania w przy szłości najnowocześniejszej techniki obliczeniowej.Z elektroniczną techniką obliczeniową wiąże się obec­nie nadzieje na znaczną po- prawę funkcjonowania przed­siębiorstw komunikacji miej­skiej i obniżenie jej kosztów stwierdził w referacie wy­głoszonym na naradzie wice­min. gospodarki komunalnej Jerzy Majewski. Maszyny matematyczne mogą być sto­sowane zwłaszcza przy ukła­daniu rozkładów jazdy, obli­czaniu płac, w księgowości materiałowej i finansowej.Referaty wygłoszone w pier wszym dniu obrad stanowiły przegląd podstawowych wia­domości o maszynach mate­matycznych oraz ich przydat­ności dla celów komunikacji miejskiej. Omowiono też za­stosowanie maszyn cyfrowych w -ospodarce materiałowej.W godzinach wieczornych uczestnicy narady obejrzeli pokazy prac maszyn matema­tycznych i księgujących.PAP

Delegacja chińska 
na MTP9 bm. wyjechała z Pekinu, udając się w drogę do War­szawy, delegacja chińska na otwarcie Targów Poznańskich. Delegację, na której czele stoi minister przemysłu maszyno­wego Fang Ciang, ną lotnisku w Pekinie żegnał ambasador PRL Jerzy Knothe.Chiny uczestniczą w Tar­gach jako jeden z wystawców i pokażą w swoim pawilonie maszyny, wyroby przemysłu lekkiego i inne towary. W ro­ku bieżącym ChRL bierze udział jeszcze w trzech innych organizowanych w Europie tar gach i wystawach handlowych — w Paryżu, Lipsku i Brnie. W Chinach w tym samymokresie dziesiąt wych ikrajów i
odbędzie się kilka- wystaw przemysło- handlowych różnych poszczególnych wiel-kich wytwórców, m. in. zapo­wiedziana jest wystawa prze-mysłowcówfrancuskich. (PAP)eksporterów



Komunikat
19 partii komunistycznych 

Europy zachodniej
(Omówienie)

W dniach 1—3 bm. odbyła się w Brukseli konferencja 
przedstawicieli partii komunistycznych europejskich kra­
jów kapitalistycznych: Austrii, SED Berlina zachodniego, 
Belgii, Cypru, Danii, Hiszpanii, Finlandii, Francji, W. Bry­
tanii, Grecji, Irlandii, Irlandii Północnej, Włoch, Niemiec 
zachodnich, Luksemburga, Norwegii, Holandii, Portugalii i 
Szwajcarii.Wspólny komunikat ogłoszo­ny 9 bm. na łamach „Huma- nite” podaje, następujący po­rządek dzienny obrad — środ­ki konieczne dla wzmocnienia wspólnej walki narodów prze­ciw amerykańskiej agresji w Wietnamie; analiza proble­mów bezpieczeństwa Europy; akcje na rzecz pogłębienia so­lidarności z narodami — ofia­rami faszyzmu (Hiszpania i Portugalia) lub ofiarami in­nych form represji (Grecja, NRF).
O bezpieczeństwie Europy. Konferencja zwróciła uwagę, że wszystkie projekty ponow­nego wylansowania wielo­stronnych sił nuklearnych czy narzucenia innych wariantów zbrojenia nuklearnego (w ro­dzaju atlantyckiej, europej­skiej czy narodowej siły ude­rzeniowej) zmierzają do udo­stępnienia Niemcom zachod­nim broni nuklearnych i za­pewnią im miejsca w ośrodku dowodzenia tą bronią.Alternatywą wobec tych projektów, wobec podziału Eu ropy i interwencji amerykań­skiej poprzez NATO — jest system zbiorowego bezpieczeń stwa Europy.Chodzi tu o stworzenie mię­dzy narodami całej Europy stosunków opartych na zasa-

Pożar w CODZ nieustalonych jeszcze przyczyn w środę w godzi­nach rannych wybuchł pożar w magazynie konfekcji lek­kiej Centralnego Domu Dziec­ka w Warszawie. W parę mi­nut po ujawnieniu wydoby­wającego się z podziemi CDD dymu, przystąpiły do akcji dwie sekcje Straży Pożarnej. Pożar zlokalizowano, nie do­puszczając do rozprzestrzenię nia się ognia na inne pomiesz czenia magazynowe, w któ­rych znajdowały się towary za przeszło 30 min. zł.Przyczyny i wysokość strat ustalają powołane do tego ko­misje z udziałem Prokuratu­ry, MO, Straży i PZU. W ob­jętym pożarem magazynie znajdowały się towary warto­ści ok. 3 min. zł, znaczna ich część uległa prawdopodobnie zniszczeniu.W chwili odkrycia pożaru w gmachu CDD znajdowało się sporo klientów.Opróżnienie gmachu odbyło się na szczęście bez paniki i wypadków w ludziach. (PAP) 
imiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiii

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Mirosław Idziorek 

Korespondencja z Bonn

Hecy rewizjonistycznej ciąg dalszyNa XVI zlocie Niemców sudeckich w Stuttgarcie doszło znowu — tak jak dwa lata temu na zlocie prze­siedleńców ze Śląska w Kolonii — do wybuchu nienawiści przeciw ekipie tele­wizyjnej. Telewizja za swoje obiektyw­ne reportaże z ziem zachodnich nie cie­szy się wśród przesiedleńców popularno­ścią.Członkowie SO (Sudetendeutsche Ord- nungstrupp) otoczyli ekipę drugiego pro­gramu telewizyjnego w Moguncji, usiłu­jąc przeszkodzić jej w pracy. „Grabarze demokracji! Czesi! Zabierajcie swój sprzęt i wyjeżdżajcie!” — wołali człon­kowie SO. Kilku z nich zasłoniło ręko­ma obiektywy kamer telewizyjnych, u- niemożliwiając dokonywanie zdjęć.Po imprezie kierownictwo Landsmann- schaftu szukało wymówek i usiłowało sprawę sprowadzić do nieporozumienia. „Myśleliśmy, że to czeska ekipa telewi­zyjna” — oświadczono wykrętnie.W zlocie Niemców sudeckich udział wzięło: według prasy 100.000, według po­licji 200.000, a według kierownictwa Landsmannschaftu 325.000 przesiedleń­ców.Kanclerz Erhard nadesłał depeszę, w której określił prawo Niemców sudec­kich do ojczyzny i samostanowienia jako nienaruszalne. Również kierownictwo SPD nadesłało podobną depeszę, a wice­

przewodniczący SPD, Herbert Wehner zamieścił w „Sudetendeutsche Zeitung” artykuł, w którym powołuje się na u- chwały kongresu SPD w Karlsruhe gło­szące, że SPD „uznaje prawo do ojczy­zny wszystkich Niemców i zobowiązanie rządu NRF do reprezentowania prze­siedleńczych interesów”.Wehner podkreślił, że oficjalne żąda­nie granic z 1937 roku nie może wyklu­czać prawa Niemców sudeckich do oj­czyzny i samostanowienia”.Na zlocie w Stuttgarcie przemawiali ministrowie Seebohm i Lemmer oraz przewodniczący tzw. „Związku Wypę­dzonych”, Wenzel Jaksch.Minister' Lemmer oświadczył w imie­niu rządu, że „Niemcy sudeccy mają hi­storyczne prawo do swojej ojczyzny”. Równocześnie zapewniał on, że „nie na­leży tego mylić z żądaniami terytorial­nymi jednego państwa wobec drugiego”.Przewodniczący Landsmannschaftu — Boehm, określił na konferencji funkcjo­nariuszy stawianie sprawy, że NRF nie wysuwa żądań terytorialnych pod adre­sem Czechosłowacji — jako „problema­tyczne” i stwierdził, że „przeszkadza ono Landsmannschaftowi”. „Kto rezygnuje z naszego prawa, nie może więcej liczyć na naszą lojalność” — oświadczył Boehm.

Min. Seebohm był jeszcze wyraźniej­szy w swoich sformułowaniach: „Uzna­nie tzw. status quo przy rezygnacji z pra wa do ojczyzny i samostanowienia sta­nowi uznanie nieludzkości, stałego nie­pokoju i utrzymanie stałego zagrożenia poprzez agresję lub bolszewicką działal­ność”.Również przewodniczący związku prze siedleńców, Wenzel Jaksch (SPD) nie przebierał w słowach: „Niemcy sudeccy stoją razem ponad barierami partyjny­mi, gdy chodzi o żądanie zwrotu nie­mieckiej spuścizny od Czechosłowacji. Ponieważ zachowaliśmy zdolność do działania, ściągamy na siebie ogień wszystkich niezdolnych do maszerowa­nia demokratów”. Jaksch atakował rów­nież „tych z Paryża i Londynu, którzy namawiają nas dc rezygnacji”..Na zakończenie wiecu uchwalone zo­stało tzw. oświadczenie stuttgarckie 1965, które głosi: „Niemcy sudeccy nie zre­zygnują ze swego prawa do swojej oj­czyzny i będą stale domagać się zjedno­czenia. Chcą oni wrócić do swej ojczy­zny, jako wolni ludzie, zrealizować swo-/ je prawo do samostanowienia, a nie po to, by pędzić tam życie jako ledwie to­lerowana mniejszość. Dlatego żądają oddania Sudetów Niemcom sudeckim”.Mimo tych wypowiedzi, premier Ba- denij, — Wirtembergii zapewniał, że „złość i obawy przed Niemcami sudec­kimi nie są na miejscu, gdyż swoje żą­danie prawa do ojczyzny łącza oni z za­pewnieniami, że nie chcą gwałtu i że pragną pojednania”.
HENRYK KOLLAT

dach pokojowego współistnie­nia, na poszanowaniu ustro­jów społecznych i interesów narodowych.Zdaniem uczestników kon­ferencji, należy w tym celu przede wszystkim oddalić nie­bezpieczeństwo wojny; wyma­ga to denuklearyzącji Niemiec, uznania NRD, uznania niety­kalności obecnych granic w Europie, ustalenia dla Berli­na zachodniego statusu miasta wolnego i zdemilitaryzowane- go, zawarcia traktatu pokojo­wego z dwoma państwami niemieckimi.Konferencja stwierdziła, że zbliżający się termin wygaś­nięcia paktu NATO (1969 r.), głęboki kryzys paktów mili­tarnych imperialistów i za­ostrzenie sprzeczności w łonie NATO — potwierdzają możli­wość stworzenia systemu zbio rowego bezpieczeństwa Eu­ropy. Zawarcie paktu nieagre­sji między członkami NATO a członkami Układu Warszaw­skiego stałoby się bardzo po­ważnym krokiem w tym kie­runku.Uczestnicy konferencji doko nali wymiany poglądów na te­mat możliwości wzmocnienia wspólnej walki i prowadzenia jednolitej akcji robotniczej w sojuszu ze wszystkimi siłami demokratycznymi przeciwko broni nuklearnej, o rozbroje­nie, o bezpieczeństwo Europy i przyjaźń między narodami.
Solidarność z narodami — 

ofiarami faszyzmu i represji. Ten punkt wspólnego oświad­czenia poświęcony jest sytua­cji Hiszpanii, Portugalii, Gre­cji i NRF. Jeśli chodzi o Hisz­panię uczestnicy konferencji podkreślili, że walka przeciw­ko dyktaturze gen. Franco na­biera nowego rozmachu i cie­szy się międzynarodowym po­parciem. Uczestnicy konferen- ,cji wyrazili poparcie dla wal­ki narodu portugalskiego z dyktaturą Salazara. dla walki o przywrócenie legalności Ko­munistycznej Partii Grecji o- raz Niemieckiej Partii Ko­munistycznej, zakazanej od 1956 r.
Umocnienie jedności działa­

nia bratnich partii. Konferen­cja omówiła możliwość prze­prowadzania nowych spotkań partii komunistycznych eu­ropejskich krajów kapitali­stycznych.Uczestnicy obrad podkreśli­li swe dążenie do zacieśnienia jedności akcji z bratnimi par­tiami w interesie klasy robot­niczej i narodów każdego kra­ju, jak też całego ruchu ko­munistycznego i 'robotniczego.PAP

12 tysięcy studentów spędzi
wakacje za granicą

12 tys. studentów (2,5 tys. więcej niż w roku ub.) weźmie 
udział w okresie wakacji w wycieczkach zagranicznych, 
organizowanych przez ZSP. W roku bież, po raz pierwszy 
organizuje się indywidualne wyjazdy studentów na Węgry 
oraz wycieczki z własnym sprzętem turystycznym do Jugo­
sławii. *>2 tys. słuchaczy wyższych uczelni, głównie kierunków technicznych, rolniczych i me dycznych, wyjedzie do 20 kra-

Francuska 
rakieta kosmicznaOficjalny komunikat opubli­kowany we wtorek w Paryżu podaj e, że Francja wystrzeliła 5 czerwca rakietę, która po­służyć ma w przyszłości do wyrzucenia w przestrzeń ko­smiczną pierwszego francu­skiego satelity.Rakieta nazwana „Rubin” poleciała po torze suborbital- nym na wysokość ponad 2.000 kilometrów.Wystrzelenie odbyło sie z bazy w Hammaguir w AlgieriiSaharze). (PAP)(na

Spotkanie 
Krąg - ErhardPremier Danii Jens Otto Krąg przybył w środę do sie­dziby kanclerza NRF Palais Schaumburg.Po powitaniu rozpoczęły się pierwsze rozmowy między pre mierem Kragiem a kanclerzem Erhardem.Rozmowy koncentrują się głównie wokół problemów zbli żenią między wspólnym ryn­kiem a europejską strefą wol­nego handlu. (PAP)

Syjam popiera 
agres ą przeciw DRWRzecznik Ministerstwa Spraw Zagranicznych DRW oskarżył Syjam, iż udziela poparcia a- merykańskiej polityce agresji wobec Wietnamu i ostrzegł władze tego kraju, że poniosą całkowitą odpowiedzialność za wszelkie wynikające z tego konsekwencje.W oświadczeniu — daje Wietnamska Prasowa — rzecznik dził, że ostatnio spraw zagranicznych Khoman, wyrażał się 

jak po- Agencja stwier- minister Syjamu, z uzna-niem o decyzji prezydenta USA, Johnsona, dotyczącej na lotów na DRW i sugerował, aby USA bombardowały Ha- noi. Syjamski szef sztabu do­magał się interwencji w Wiet­namie ze strony bloku woj­skowego SEATO. Ponadto włą dze syjamskie udzielają nadal swych baz lotnictwu USA do dokonywania nalotów na DRW.M. in. 23 maja z tych baz startowały samoloty, które zbombardowały szpital i szko­łę w Nghia Dan. Podczas te­go bombardowania zginęło 79 osób cywilnych. (PAP) 

jów europejskich na praktyki wakacyjne.Plan wymiany turystycznej przewiduje przyjazd do Polski 6 tys. studentów zagranicz­nych, którzy spędzą wczasy w międzynarodowych obozach w Świnoujściu, Mielnie, Giżycku i Zakopanem. Przygotowano też dla nich międzynarodowe hotele studenckie w Warsza­wie, Wrocławiu, Gdańsku, Łodzi, Poznaniu i Szczecinie.Młodzież zagraniczna bę­dzie też przebywać w 5 obo­zach ochotniczej pracy w PGR. W Gdańsku organizuje się międzynarodowe wczasy „filmowe” pt. „20 lat kinema­
tografii PRL”. Studenci ze Skandynawii, . Włoch, Francji będą mieli możność obejrze­nia najwybitniejszych dzieł filmowych polskich autorów.Organizuje się też wczasy hippiczne i żeglarskie. W lip- cu odbędzie się w Nowym Są­czu tradycyjny międzynarodo-

53 tys. amerykańskich 
żołnierzy w Wietnamie Płd.Agencja UPI donosi, że w środę przybyło do Wietnamu Południowego w ścisłej tajem nicy dalszych 2,5 tys. saperów amerykańskich.W ten sposób liczebność wojsk USA w Wietnamie Po­łudniowym zwiększyła się do 53,5 tys. ludzi.Ta sama agencja informuje, że 158 żołnierzy południowo-wiet namskich oraz 2 Amerykanów zginęło, odniosło rany lub za­ginęło podczas środowego ata­ku partyzantów na wojskowy ośrodek szkoleniowy w odleg­łości 80 km na północny wschód od Sajgonu.Agencje podają także, że wkrótce po przybyciu żołnie­rzy australijskich do Wietna­mu Południowego zginął 1 oficer australijski podczas lo­tu zwiadowczego.Podano oficjalnie, że w ubiegłym tygodniu wojska rządowe doznały najwięk­szych od początku wojny strat za taki okres. Zginęło 530 żoł­nierzy sajgońskich, stało rannych, a 635 lub zostało wziętych woli. (PAP)

710 zo- zaginęło do nie-
Ferhart Abbas 
na wolności Według relacji korespon­denta AFP w Algierze, b. premier tymczasowego rządu algierskiego, Ferhart Abbas, wypuszczony został na wolność i znajduje się obecnie w Al­gierze. Abbas przebywał od października ubiegłego roku w Adrarze (na południu Al­gierii) pod nadzorem policji.PAP

wy obóz Uniwersytetu War­szawskiego.Program wymiany kultural­nej przewiduje wyjazd na­szych zespołów artystycznych na festiwale teatralne w Za­grzebiu, Marsylii, Erlangen (NRF) oraz festiwal folklorys­tyczny na greckiej wyspie Leukados.Z innych imprez studenckie­go lata, warto zasygnalizować II Rejs Przyjaźni Studentów Polski i NRD po Odrze od Wrocławia do Szczecina (w dniach 4—8 lipca br.). W cza­sie rejsu, który odbędzie się w 15 rocznicę podpisania Ukła du Zgorzeleckiego, studenci odwiedzą szereg miejscowości.PAP
Hasan II powraca 

do rządów absolutnych Agencja France Presse przy pisuje dużą wagę ostatnim wypadkom w Maroku — za­wieszeniu przez króla Hasa- na II parlamentu i przejęciu odpowiedzialności za rządy te go kraju. Obserwatorzy uwa­żają, że rozwiązanie parla­mentu przez króla uważać na­leży za koniec reżimu monar­chii parlamentarnej ustano­wionej w Maroku w 1963 r.Dziennik „Humanite”, ko­mentując wydarzenia w Ma­roku, pisze: „król Hasan II po wrócił do reżimu monarchii absolutnej, ale ta droga może go doprowadzić tylko do im­pasu”.Oficjalne czynniki ZRA za­chowują milczenie na temat Maroka, natomiast prasa egip­ska poświęca temu tematowi wiele miejsca. Półoficjalny dziennik „Al Ahram” zaopa­trzył swój komentarz tytułem: „Niebezpieczny rozwój Maro­ka”. Dzienniki podkreślają kryzys gospodarczy i politycz­ny, jaki od dłuższego czasu przeżywa ten kraj. (PAP)
Człowiek, któremu cały świat

zaczyna niedowierzać

Amerykański publicysta o Johnsonie
Znany publicysta amerykański I. F. Stone w wydawanym 

przez siebie biuletynie tygodniowym zamieszcza artykuł 
pt. „Człowiek, któremu cały świat zaczyna niedowierzać”,
poświęcony Johnsonowi.Stone pisze m. in.; ,,W pół­tora roku po objęciu przez Lyndona Johnsona urzędu pre zydenta jedno można powie-dzieć z całą pewnością: bezpiecznie jest wierzyć słowom”.„Na trybunie Johnson najbardziej przybierać

nie- jegolubipozęprowincjonalnego kaznodziei, sławiącego ewangeliczne cno­ty. Fakty wykazały jednak, iż pod maską staroświeckiego idealizmu ukrywa się wyra­chowany przywódca, który wierzy w siłę. Różnica między nim i Goldwaterem polega na tym, że ten ostatni otwarcie bronił tego, co pierwszy robi w sposób zamaskowany”.„Kęnnedy pozyskał dla na­szego kraju w każdej części świata z wyjątkiem Azji Wschodniej kredyt dobrej wo­li. Następca Kennedy’ego roz­trwonił ten kredyt. Bez ża-
Tajemnicza 

wizyta CzombegoJak donosi korespondent Agencji Reutera, premier Konga, Czombe, przybył we wtorek wieczorem ,z Madrytu do Lizbony ; ■Wizyta premierą Konga w stolicy Portugalii otoczpha była ścisłą tajemnicą. Samo­lot lądował w jednej z baz lotniczych w pobliżu Lizbony, gdzie nie dopuszczono przed­stawicieli radia, prasy i tele­wizji. Następnie czarna limu­zyna z zasłoniętymi oknami uwiozła Czombego z dużą szybkością do centrum mia­sta. Rzecznik portugalskiego Ministerstwa Spraw Zagra­nicznych uchylił się od udzie- ]enia jasnej odpowiedzi, czy Czombe przebywa w Portuga­lii. Poprzednio premier Kon­ga przebywał przez cztery dni z oficjalną wizytą w Hiszpa­nii, gdzie spotkał się z gen Franco. (PAP)

Zjazd 
hodowcówWczoraj odbył się w Pozna, niu — V Zjazd Delegatów Związku Producentów Trzody Chlewnej, reprezentujących 2300 sekcji i 45 000 członków Związku w województwie po. znańskim.Ze złożonych sprawozdań wynika, że prowadząc żywą akcję szkoleniowo-instrukta- żową Związek wpływa wybit- nie na poprawę produkcji ZWje rzęcej. Dzięki pokazom na przykład w zakresie racjonal, nego żywienia i stosowania mieszanek przemysłowych skrócono czas tuczu trzody be konowej o 30 dni. O poprawie jakości bekonów świadczą ta, kie fakty: gdy w 1963 roku na 624 000 sztuk w klasie ekstra i I dostarczono do rzeźni 65 procent, to w 1964 roku wskaź nik ten wzrósł do 72 procent, A są takie powiaty jak Gnie­zno, gdzie prawie 100 procent wyprodukowanych bekonów osiąga najwyższą klasę.W referacie sprawozdaw­czym i w dyskusji ustosunko­wano się krytycznie do prze­mysłu paszowego. Występo­wały bowiem braki w zaopa­trzeniu producentów trzody chlewnej w pasze treściwe, co powodowało zakłócenia w prawidłowo prowadzonej ho­dowli. Apelowano więc do WZGS-u i „Bacutilu” o za­pewnienie ciągłości dostaw pasz przemysłowych, (kj)

Rusk pomniejsza 
wietnamskie stratySekretarz stanu USA Dean Rusk oświadczył we wtorek, że pora deszczowa w Wietna­mie utrudnia akcje bojowe lotnictwa amerykańskiego.Według Ruska, straty saj­gońskich wojsk reżimowych w ostatnich tygodniach „nie były ciężkie” (prasa amerykańska ocenia, że armia południowo- wietnamska straciła w maju w walkach z powstańcami około 4 tys. żołnierzy).

PAP

dnej przesady można powie­dzieć, że Johnsonowi nigdzie dziś nie ufają: ani w Amery­ce Łacińskiej, ani w Europie zachodniej, ani w Indii, ani w Europie wschodniej. Rzadko kiedy jeden człowiek rozwiał tak szybko tak wiele nadziei”.
Kraie arabskie 

za udziałem ZSRR 
w konferencji algierskiejWiększość państw arabskich jest za udziałem Związku Ra‘ dzieckiego w drugiej konfe­rencji krajów Azji i Afryk1- która odbędzie się w Algięrz® — głosi komunikat opubliko­wany przez Marokańską Agen cję Prasową (MAP).Komentując ten komunik^ dziennik marokański _ Marocain” podkreśla, że „ra* zem z czterema innymi Palf stwami arabskimi — Jordanią, Irakiem i Syria marokański przychylnie odno^ si się do udziału ZSRR . konferencji afro-azjatyckiet PAP

Proces sądowy 
w Krasnodarze

Na karę śmierci przez 
lanie skazanych zostało , Pr 
sąd w Krasnodarze 6 zbrodnia 
wojennych. rfeń

W toczącej się przez U1 
jawnej rozprawie sądowej na 
rę śmierci przez rozstrzelanie - & 
zani zostali: N. Matwijenko, 
Bielaków, I. Nikiforów, !• _
cew, W. Podienok i F. Tichono 
ski. .

Ci zdrajcy ojczyzny, po ° 
niu się hitlerowcom do nie 
przeszli specjalne przeszko e 
w szkole SS-owskiej W P°‘s 0 
miasteczku Trawniki, 
zgłosili się do służby w ode 
łach karnych. Brali oni 
masowej zagładzie więźniów 
zów śmierci w Sobiborze. Be 
oraz Janowie (w pobliżu LWO^



ksziałcący się.

fplom w zwierciadle gospodarkitrzeci obywatel w na- ' szym kraju uczy się. W / szkołach wieczorowych, uczelniach, zaocznie, sta­nie, na dłuższych i krót J kursach — no i oczywiś- # całej rozbudowanej sie- ;zkolnictwa dla dzieci i Leży. Czy wysiłek ten, raz bardzo dla ludzi pracu- znaczny, przynosi wi- ■ne efekty? Czy rośnie licz osób z wykształceniem pod nowym, średnim, wyższym *aszej gospodarce uspołecz- jej? Czy rośnie we wszyst- , grupach? Czy zarówno jód mężczyzn, jak i wśród pet? . , .powiedz na te pytania jna znaleźć w danych po- (jiujących stan wykształce- zatrudnionych w gospodar uspołecznionej w roku j j 1964. Sześć lat — jak okazuje — to sporo. W tym sie przybyło szereg nowych Równików najróżniejszych józin naszego życia. Ogół nidnionych wzrósł z 6,35 L osób do 7,14 min. osób, mdnienie mężczyzn w ro- 1958 wynosiło 4,35 min., jć lat później 4,59 min. k Zatem wzrost zatrudnie- kobiet był wbrew pow­abnemu przekonaniu wyż- niż mężczyzn. Wynosił bo m 462 tys., podczas gdy iczyzn — 334 tys. Oczywiś- liczba zatrudnionych ko- ijest prawie o 2 min. niż- niż zatrudnionych męż­ni, co stwarza znane pro­my na rynku pracy.

wskaźnik Gsób z wyższym wy­kształceniem podniósł się z dn 4^ ru’3’i dLa m?źc^n z 4,1 do 4,5 dla kobiet z 3,2 do 3,9.Istotny wzrost notuje ’ się także wśród zatrudnionych ze średnim wykształceniem tech­nicznym i ogólnym, przy czym proporcjonalnie więcej kobiet techników i absolwentek przypada na 100 pracujących niewiast, niż techników i ab­solwentów na 100 pracujących mężczyzn.Odwrotną sytuację, jeśli cho dzi o podział według płci, ma­my wśród osób z zasadniczym wykształceniem zawodowym i pełną szkołą podstawową. Więcej mężczyzn z takim wy­kształceniem zatrudnionych jest na 100 osób płci męskiej niż niewiast, przyjmując po­dobne przeliczenie. Warto je­dnak podkreślić, że choć stan ten świadczy, że łatwiej o pracę dla nisko kwalifikowa­nego mężczyzny niż nisko kwalifikowanej kobiety — to fakt zwiększenia liczby osób (ogółem) ze szkołą podstawo­wą z 40,8 do 45,1 na 100 za-trudnionych absolwentówzasadniczych szkół podstawo­wych z 8,2 do 11,2 mówi o du­żym wysiłku w tym zakresie.

szczególnych dziedzinach pra­cy. Nikogo nie zaskoczy wy­liczenie, że najwięcej osób z wykształceniem wyższym w przeliczeniu na 100 zatrudnio­nych pracuje w oświacie, kul­turze, służbie zdrowia, admi­nistracji państwowej i służbie wymiaru sprawiedliwości.Odmiennie od utartej opinii kształtuje się sytuacja w przemyśle i budownictwie. W przemyśle bowiem na 100 za­trudnionych liczba osób z wyż szym wykształceniem wzrosła z 1,7 do 1,8 zaś w budownic­twie z 3,9 do 5,9. Natomiast liczba osób bez żadnego wy­kształcenia zmalała w prze­myśle z 33 do 23,8 na 100 za­trudnionych, zaś w budownic­twie z 36,8 do 24,3. Proporcjo­nalnie zatem poziom zatrud­nionych w budownictwie jest wyższy od poziomu zatrudnio­nych w przemyśle, gdzie po­stęp następuje wolniej.Proporcjonalnie więcej niż w przemyśle osób z wykształ­ceniem wyższym zatrudnio­nych jest w rolnictwie uspo­łecznionym, gdzie nastąpił dy­namiczny wzrost z 1,4 do 2,7 na 100 zatrudnionych.

O dotychczasowych osią­gnięciach państwowych gospodarstw rolnych w województwie poznańskim pi­saliśmy już niejednokrotnie. Pokazywaliśmy stopniowe pod noszenie ich poziomu i wpro­wadzanie w coraz szerszym zakresie postępu techniczne­go, wzrastające z roku na rok plony i dostawy produktów rolnych na rynek. Warto tu przypomnieć, że przy nie- zwiększonej obsadzie personal nej gospodarstw wartość pro­dukcji w 1964 roku wzrosła o 186 milionów zł w porówna­niu z poprzednim okresem bi­lansowym; że gospodarując na 12,5 procentach ziemi, dałyPGR-y 30 procent zboża warowego, 20 proc, mleka proc, żywca rzeźnego.Wskazywaliśmy również niedociągnięcia, zwłaszcza
to-
nawzakresie ochrony, bezpieczeń­stwa i higieny pracy przy wprowadzaniu nowoczesnej techniki maszynowej i che­mizacji. W sumie trzeba prace PGR-ów, ocenić zdecy­dowanie dodatnio, stają się one coraz bardziej przedsię­biorstwami wiodącymi w rol­nictwie.Omówmy pokrótce pers­pektywy, jakie zarysowują się przed naszymi PGR-ami w świetle projektu Narodowego Planu Gospodarczego na lata 1966—1970 i programu wybor­czego Wojewódzkiego Komite­tu FJN.

Wszak chodzi tu łącznie wzrost rzędu 345 tys. osób.Nie ulega wątpliwości, omówione tu pokrótce dane dobitną ilustracją ogólnego
o W Kto w tyle?handlu wewnętrznymże są PO

Perspektywy
wielkopolskich PGR-ów

RlacS progeLdem 5-Sa^ki |

Pod koniec najbliższej pię­ciolatki nasze PGR-y gospo­darować więc będą na po­wierzchni 285 tysięcy ha użyt­ków rolnych. Cztery zboża kio sowę zajmą około 100 tysięcy ha, buraki cukrowe — 12 ty­sięcy ha, ziemniaki — 15 ty­sięcy ha i rzepak — 8 tysięcy ha. Resztę gruntów przezna­czy się pod uprawy roślin pa­stewnych, w celu zabezpiecze­nia pasz wysoko białkowych, soczystych i objętościowych dla rozwijającej się równo­cześnie hodowli inwentarza. Obsada bydła ma bowiem wzrosnąć do 75 sztuk i trzo-dy chlewnej — prawie sztuk na 100 ha.Jeśli chodzi o plony nych ziemiopłodów, to widuje się, że cztery
do 60głów- prze- zbożawyniosą średnio z całego a- reału pegeerowskiego po 26 qz ha, buraki cukrowe po

ęcej dyplomowanych toporcjonalnie też wzrosła ba kobiet posiadających :lom wyższej uczelni — na pracujących niewiast i tak :o przeliczona liczba męż- m z dyplomem. Ogółem

stępu w dziele podnoszenia poziomu kadr zatrudnionych w gospodarce uspołecznionej, przy czym ilustrują one do-datkowo nieco odmienną sy­tuację mężczyzn istanowić powinno oddzielnych badań.Zrozumiałe jest, przedstawiają się
kobiet, co przedmiotże inaczej też danezbiorcze a inaczej dane w po-

liczba zatrudnionych z wyż­szym wykształceniem zmalała w przeliczeniu na 100 osób, z 2,2 do 2,0, zmalała też w licz­bach bezwzględnych, choć za­trudnienie ogółem wzrosło w tym dziale o blisko 66 tys. osób. Na niezmiennym pozio­mie, mimo wzrostu ogółu za­trudnionych, pozostaje wskaź­nik osób z wyższym wykształ­ceniem w gospodarce komu­nalnej i mieszkaniowej (1,6), co potwierdza znany fakt, że rady narodowe nie zdobyły jeszcze dla gospodarki komu­nalnej wysoko kwalifikowa-

Działające w naszym woje­wództwie państwowe gospo­darstwa rolne, przejmą i włą­czą do swoich kompleksów 50 tysięcy ha ziemi słabo dotych-czas wykorzystywanej, obejdzie się, oczywiście, dodatkowych nakładów. PGR-y otrzymają na ten Nie bezcelkredyt w wysokości miliar­da zł, który według przewi­dywań, zamortyzuje się w cią­gu następnych pięciu lat.

300 q, ziemniaki — po 180 q. Założenia te nie są bynaj­mniej wygórowane, zważyw­szy, że wiele gospodarstw już dziś uzyskuje plony znacznie wyższe.Rzecz jasna, że wzrost plo­nów i obsady zwierząt nie po­zostanie bez wpływu na do­stawy rynkowe: nasze PGR-y będą dostarczać rocznie 170 tysięcy ton ziarna chlebowe­go oraz 29 tysięcy ton mięsa wołowego i wieprzowego.W związku z rozwojem pro­dukcyjnym i ekonomicznym państwowych przedsiębiorstw rolnych, trzeba poprawić wa­runki bytowe i socjalne pra­cowników. Toteż na budow-

nictwo mieszkaniowe z kre­dytów inwestycyjnych prze­znacza się w okresie pięciu najbliższych lat 545 milionów zł (11 tysięcy izb), a na urzą­dzenia socjalne — 135 milio­nów zł (30 przedszkoli, 12 żłób ków, 50 placówek zdrowia, 200 ogródków jordanowskich itp.). Łącznie ze środkami obroto­wymi wydatkowany. będzie na te cele nonad miliard zł. Na budownictwo inwentar­skie przeznaczono w tym sa­mym okresie 750 milionów zł. Wymaga tego po pierwsze — rosnąca ilość bydła, trzody chlewnej i owiec, po drugie, dekapitalizacja starych bu­dynków, z których wiele wy-'. maga generalnego remontu.- Poza tym 150 milionów prze­znacza się na budowę wodo­ciągów, dla potrzeb zarówno mieszkaniowych, jak i gospo­darczych, 68 milionów zł na budowę suszarni zielonek itd.Łącznie na te cele, wraz z modernizacją techniczną pro­cesów produkcyjnych, PGR-y wydadzą w najbliższych 5 la­tach 3.410 min. zł. W wyniku realizacji tych założeń inwe­stycyjnych, zbiory zbóż, bura­ków i ziemniaków, ładowanie i roztrząsanie nawozów orga­nicznych, czyszczenie ziarna i udój mleka — będą prawie całkowicie zmechanizowane. Nie potrzeba już w tym miej­scu uzasadniać, o ile lżejszą stanie się praca człowieka, o ile więcej czasu, sił i ochoty będą mieli ludzie na korzysta­nie z dóbr kulturalnych.K. J.
Ochrona przed

juu jusza przygody
w Dominikanie

nych kadr, ryjnych.Działem najniższym
zwłaszcza inżynie-legitymującym się wskaźnikiem osób „promienistym niebezpieczeństwem"

r prasie amerykańskiej i zachodnioeuropej­skiej ukazuje się spo- irtykułów i korespondencji Nęconych sytuacji w Re- fa Dominikańskiej. W iris Match” z 29 maja wśród łch informacji na ten te- t zamieszczono też uwagi ^econe nuncjuszowi apo- kkiemu w tym kraju.
&ód zgiełku bitew i politycz- 
' rozgrywek pojawia się pew- 
Postać. Od pierwszych chwil 
•i mons. Clarizio, nuncjusz a- 
Wski, b. sekretarz papieża

VI, uosabia wytrwałą wia- 
1 Skończenie konfliktu. Wsta- 
Wziennie o 7 rano i przy kie- 

swego „Oldsmobile” 
Itżdża barykady z jednej 

na drugą, wytargowuje 
'■ na przywiezienie żywności, 
^akuację rannych. Trzy- 

'llie udało mu się uzyskać 
^anie ognia.”'.Mec, jak widać przedsta- Papieża w Dominikanie óo tego skrzydła Ko- które kontynuuje noko- ’oolityke Jana XXIII. Wy $°by sie, że ludzie wy- ^.lacy bezustannie poko- J. deklaracje będą mieli C1Wy stosunek do wysił- , Nuncjusza. Oczywiste też . yba, że ci, którzy wysił- eso rodzaju torpedują nie nic wspólnego z daże-"doPokojowego i słuszne- pulowania konfliktu.więc ustosunkowały sie ^amerykańskie do przed £e a papieża?Wet jego biała sutanna 
^■n^a $° Vr:zed aresz- 

Przez patrol amery- 77 czytamy w kore- :^ji zamieszczonej w ? Match”. Autor jej. któ- Warzyszył nuncjuszowi !Hp° W samochodzie, pisze । c*n°ści, z jaką duchow- ył witany przez po- ,anv°\°raz 0był przez żołnierzy orskich.
»id W czas*e naszej wspńl- 

Uiywy Jesteśmy dwukrotnie za 
^ski^1 Przez młodych ame- 
I „t * żołnierzy. Jeden z 
lcius? karabin do ucha 

Rm’ a woła: „Wy-
i rewiduje go do-Wygląda stosunek kańskich do ludzi,

którzy nie gołosłownie, ale rzeczywiście pragną pokoju. I to niezależnie od tego, czy są oni komunistami czy nie, na­wet wówczas, jeśli absurdalne byłoby posądzenie ich o ko­munizm, gdyż noszą sutannę i — jak w przypadku księdza Clarizio — są oficjalnymi re­prezentantami Watykanu.Przykład to może nie naj­ważniejszy, można by znaleźć bardziej znamienne, takie, jak bezpośredni udział wojsk ame rykańskich w walkach toczą­cych się w Wietnamie i Domi­nikanie. Jednakże przykład to znamienny. Stosunek władz amerykańskich do nuncjusza apostolskiego świadczy o tym, że politykom amerykańskim coraz mniej zależy na utrzy­mywaniu pozorów w prakty­ce politycznej, gdyż widocznie uważają gołosłowne zapewnie­nia o obronie pokoju za wy­starczające dla zamydlenia o- czu opinii publicznej.Gdy ocenia się dziś polity­ków — jednym z podstawo­wych kryteriów oceny jest ich stosunek do kwestii pokoju. Jest to całkowicie zrozumiałe, ludzkość wie bowiem, jakie byłyby skutki wojny prowa­dzonej nowoczesnymi środka­mi walki. .... „„„Oficjalne osobistości amer. kańskie są na tyle politykami, żeby zdawać sobie sprawę z tych nastroiow. D a- tego też ostatnio często yyt.ł Sne są przez amerykańskich mężów stanu przemówienia. W których aż roi się od za newnień o woli obronvpokoju. W Przemówieniu wygłos niedawno w zedent Johnson oświadczył, , Stany Ziednoczone we w^z we kich rejonach swia.a i wszystkich organizmach.mie dzrnarodowych wałcza o . kój. Ba! .Poko^ ”°zosta^ 
sza namiętnością — stwie dził nrezydent.Dziwna to jednak ,n in­ność. o której wiele sie a która nie znajduie odzw1,^ ciedlenia w rze^wis^sn. Prezvdent zanommał o tvm że dzięki rozwime^mu sv. e mówi informacji niekne słów­ka można porównywać z cz„ 
namL LESŁAW MARIUSZ

z wykształceniem wyższym, a także z średnim zawodowym i ogólnym jest transport. Wy- daje się, że jest to jedna, choć nie jedyna przyczyna dużych kłopotów z jego rozwojem, sporej częstotliwości wypad­ków przy pracy i wypadków drogowych, a także nierzad­kich nieprawidłowości w dzia­łaniu szeregu placówek trans­portowych.Jest więc sporo jeszcze bra­ków i luk. W każdym jednak razie — ogólna widoczna po­prawa sytuacji w zakresie wy kształcenia kadr w gospodar­ce uspołecznionej — mówi o dorobku, który właśnie wsku­tek tego, że co 3 Polak się uczy, będzie rozszerzany i umacniany.
WOJCIECH KRASUCKI

KI ieraz się zdarza, że człowiek 
nauczy się posługiwać no­

wym narzędziem pracy, a nie mo­
że przyzwyczaić się do tego, że 
musi przy tym stosować środki 
ochronne... Można to powiedzieć 
m. in. o promieniowaniu jonizu­
jącym, które jest coraz szerzej 
stosowane w przemyśle polskim, 
w służbie zdrowia itp. W samej 
tylko Warszawie roczne zapotrze­
bowanie na izotopy promienio­
twórcze wzrosło 160-krotnie w 
ciągu 6 lat, a tylko połowa pra­
cowni izotopowych w Polsce słu­
ży wyłącznie celom naukowo-ba­
dawczym.

Toteż niezmiernie aktualna sta­
ła się fachowa kontrola warunków

nych przez pracowników zakła­
dów izotopowych, pozwala zare­
jestrować każdy przypadek prze­
kroczenia 
po czym 
podejmują 
zaradcze.

dopuszczalnej dawki, 
zakład czy pracownia 

odpowiednie środki

Pracownik 
lat w ogóle 
z izotopami.

liczący mniej niż 18 
nie może stykać się 
U osób starszych do-

puszcza się w wyjątkowych przy­
padkach przekroczenie jednorazo­
wej dawki do 12 remów, z tym 
że później trzeba to przekrocze­
nie wyrównać. Przypadkowe na-
promieniowanie dawką
niż 25 remów wyklucza

wyższą 
pracę

pracy pracowniach izotopo-
wych, czym z urzędu zajmują się 
w Polsce: Centralne Laborato­
rium Ochrony Radiologicznej wraz 
resortowe placówki, jak Zakład 
Radiologii Przemysłowej w Mi­
nisterstwie Przemysłu Ciężkiego 
itp. Systematyczna kontrola da­
wek indywidualnych, pochłania-

przy źródłach promieniowania, a 
pracownik musi być oddany pod 
stałą opiekę lekarską.

Tak zorganizowana ochrona po­
woduje, że badania w polskich pla 
cówkach stosujących promienio­
wanie na co dzień wykazują 
znacznie niższy stopień zagrożenia, 
niż w innych krajach. Nie stwier­
dzono np. niebezpiecznego prze­
kroczenia dawek u służby rentge-

nologicznej, mimo że nieraz pra­
cuje się tu przy przestarzałych 
urządzeniach. Aby każdy przypa­
dek uchwycić w porę, Minister­
stwo Zdrowia uruchomiło specja­
listyczny Zakład Dawek Indywi­
dualnych, przy czym zakład ten 
objął swą działalnością całą służbę 
zdrowia zatrudnioną przy apara­
tach rentgenowskich.

Pracownie naukowe posługują­
ce się izotopami i promieniami X, 
są dokładnie zabezpieczone. W In­
stytucie Badań Jądrowych w oto­
czeniu reaktora są ustawione sta-
łe aparaty 
kładne, że

pomiarowe, tak do- 
nie wymknie się im

najmniejsze odchylenie od normy. 
Woda w rzece Świder, nad którą 
znajduje się Instytut, wykazuje 
mniejszą radioaktywność od wo­
dy Wisły powyżej ujścia Świdra.

Od kilku lat odbywają się sys­
tematyczne kursy ochrony ra­
diologicznej, wykłady i ćwiczenia 
z zakresu fizyki jądrowej, dozy­
metrii, oddziaływania promienio­
wania jonizującego na organizm 
ludzki itd. Kursy te przygotowu­
ją dozymetrystów zakładowych 
oraz inspektorów bezpieczeństwa 
i higieny pracy w zakresie ochro­
ny przed „promienistym niebez­
pieczeństwem.”

iiiiriniiiiifiiiiiiiiiiłiiiiiiiiiiiiiiiiiiłiiii  iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiłiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiirr.iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiHiHiiiiiiiiiiiiiiitiiiiiiiiiiiiłiiiiiiiiiłiiłiiiunPrzeczuwając mniejsze zainteresowanie 
telewizja w okresie lała, handel zde­
cydował, iż każdemu, kto zakupi te­

lewizor w czerwcu, dostarczy aparat nieod­
płatnie do domu. Tymczasem Telewizja aku­
rat już w tym miesiącu ograniczyła czas na­
dawania programów i co kilka dni obwiesz­
cza „zawieszenie" na okres lała niektórych 
stałych pozycji.

Przed ta zmiana zapewniano telewidzów 
(„Kilka słów o programie"), że audycje roz­
poczynać się będą później, ale nasłapi to 
bez zmniejszania czasu, przeznaczonego na 
programy. W praktyce dotrzymano tylko 
pierwszej obietnicy. Że tak będzie, można 
było przewidzieć. Inaczej program ciągnął­
by się codziennie prawie do północy; do­
brze zaś wiemy, że na oglądanie audycii 
telewizyjnych o tak późnej oorze większość 
z nas nie ma ochoty i co ważniejsze — wa­
runków.

Tak 
mamy 
że — 
niż w

Nie

więc zpodzić sie trzeba z tym. że 
proaramy krótsze. Dobrze iednak, 

jak dotychczas — jeszcze nie porsze
pełnym sezonie, 
zawiódł przede

zentujac w minionym 
tflkle, z których każdy

wszystkim teatr, pre- 
łygodniu trzy spek- 
uzyskał dostosowana

do warunków telewizyjnych inscenizacie i 
reżyserię. Mieliśmy wiec ..Człowieka bez 
twarzy” — zorabnie pomyślane, dobrze za­
orane widowisko sensacyine A. Minkow- 
skieoo w Teatrze ..Sfinks"; mieliśmy „Go-
oodarstwo' wydobyta z zapomnienia

komedip J. Iwaszkiewicza, szkoda, że prana 
może nieco zbwł poważnie. Z zmnfereso-
w^niem ooladaliśmy .Zabawę iak
W. Sarovana sztukę świetnie

nigdy” 
zaorana

nrzez aktorów. kfórzv przedstawili nalerie 
typów jakże charakterystycznych dla sto­
sunków amerykańskich.

s
TELEWIZJA

Mniej, ale jeszcze
me gorzej

W jednym rzędzie z łymi trzema spek­
taklami można postawić montaż opery Ch. 
W. Glucka „Orfeusz", nadany z Poznania.

Transmisje z teatrów operowych, prak­
tykowane w latach niemowlęcych naszej TV,
okazały się zamierzeniem chybionym. W
oqóle zaś niełatwe jest prezentowanie mu­
zyki poważnej w TV. Trudu tego podjął się 
Ośrodek Poznański TV, systematycznie 
przygotowujący audycje, poświęcone róż­
nym kompozytorom (np. Bach, Mozart), a 
ostatnio — operom. Torując droqę muzyce 
poważnej na ekrany TV, realizatorzy napo­
tykała na różnorakie trudności. Zarzuca się 
im np., że ilustrowanie w TV muzyki oprawa 
sceniczna elementów epoki, w której po­
wstawał utwór, zubaża wartość samej mu­
zyki. Ale nie sposób przecież pokazywać 
na ekranach tylko wykonawców; qrozi to 
bowiem iednosłainościa i statyka, które sa 
obce telewizji. Zbliżanie muzyki poważnej 
także przez ilustrowanie jej realiami eooki 
’es^ ia^ dotychczas — zabieqiem rze­
czywiście Doouhrvzuiacym ia pośród szero- 
kie' widnwnt. Leoszei prooozycii ieszcze 
w TV nikł me przedstawił, co wcale nie 
oznacza, że muzyka poważna nie może uzy­
skać w felewini doskonalszeao niż do lei 
pory wVrazU, Dotychczasowe posłeoy w tej 
dziedzinie, mimo braku konkurencji między

ośrodkami, sa zaprzeczeniem staqnacji. Nie­
dzielny montaż opery Glucka jeszcze raz ło 
potwierdził.

Jednakże trzeba zdawać sobie sprawę z 
teqo, że popularniejsze z natury rzeczy są 
proqramy teatralne, filmowe, widowiskowe. 
Bez nich widzowie nie wyobrażaliby sobie 
proqramu telewizyjneqo. Dlateqo z żalem 
przychodzi im qodzić sie z myślą, że z ko­
nieczności (urlopy) przyjdzie sie pożeqnać 
z niektórymi ulubionymi proqramami aż do 
jesieni.

Dobrze jednak, że — iak dotychczas — 
TV nie szczędzi wysiłków, by wprowadzić 
nowe, ciekawe serie. Wszechnica Telewi­
zyjna rozpoczęła ciekawa serie proqramów 
psycholoqicznych audycia „Czym jest dziec­
ko”, ale pewnie skończy ia ieszcze przed 
wakaciami. Doczekaliśmy sie filmów (szko­
da, że nie naszych) poświeconych piosen­
karkom („Julielłe Greco", „Zizi Jeanmaire”).

Telekino zaś rozpoczęło nadawanie człe- 
roodcinkoweqo filmu radzieckieao „Minie- 
rzy podniebnych dróq”. Jest to trzecia na 
naszych ekranach (mieliśmy dwie produkcii 
NRD) seria filmów pełnometrażowych. 
Pierwszy, wtorkowy odcinek (powtórka w 
przyszły poniedziałek przed oołudniem 
wprowadził nas w temat filmu, kłóreqo
treścią sa sensacyjne wydarzenia nie-
mieckiei bazie lołniczei. Film, ooarły na 
powieści Dohko-radzieckiei spółki aułor- 
skiei (płk. J. Przvmanowski i O. Gorcz*kow) 
iesł feż opowieścią o współpracy polskich 
robotników i radzieckich narlyzanfów Ze 
względu na temat i sposób ieno przedsta­
wienia znaidzie z newnościa uznanie w*ród 
naszych widzów. Próbka niezłej marki był 
pierwszy odcinek.

ZASTĘPCA
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UDOGODNIENIE
DLA ZMOTORYZOWANYCH
Z ciekawą i pożyteczną inicja­

tywą wystąpiły spółdzielcze za­
kłady naprawcze samochodów 
w Wolfen (NRD). Turystom uda­
jącym się samochodami za gra­
nicę dostarczają one na życze­
nie paczkę z najniezbędniejszy­
mi częściami zamiennymi, aby 
mogli bezzwłocznie usunąć ewen 
tualne uszkodzenie wozu. Roz­
liczenie następuje dopiero po 
powrocie — klient płaci tylko za 
wykorzystane części zapasowe.

O technice przy śniadaniu Lek DMSO

ZGARNIARKA-GIGANT

W zakładach budowy maszyn 
drogowych i transportowych w 
Mohylewie (ZSRR) wyproduko­
wano samobieżną zgarniarkę, 
która przemieszcza na raz 20 ton 
ziemi. Agregat, wyposażony w 
silnik o mocy 240 KM, może pra 
cować na bezdrożach. Czerpak
agregatu 
m’ ziemi, 
zastępuje 
ki.

ma pojemność 10—12 
Przy jej przewożeniu 
3 ciężarówki-wywrot-

NOWY APARAT

500 000 kadrów na sekundę zdej 
muje nowy japoński aparat fo­
tograficzny, wyprodukowany 
przez firmę Nippon Kogaku. 
Aparat umożliwia dokonywanie 
zdjęć eksplozji, wyładowań elek 
trycznych, reakcji jądrowych itp.

PAP

Zmartwienia księżycowe
akkolwiek o pierwszym 
polskim kosmonaucie, 
mistrzu Twardowskim, 
od dawna nie ma wia­
domości, zainteresowa 
nie sprawami między­

planetarnymi w naszym spo­
łeczeństwie rośnie nieby­
wale. Trzeba przyznać, że 
jakkolwiek nie pretenduje-
my na razie 
nich wypraw 
ty, śledzimy 
sięwzięcia, 
przez kraje I 
go — z racji 
nomicznego,

do bezpośred- 
’ na inne plane- 

bacznie przed- 
podejmowane 

bardziej do te- 
potencjału eko- 

przemysłowe-
go i naukowego — predesty­
nowane.Zwłaszcza ostatni okres jest pod tym względem nader obie cujący: doświadczenie radziec kie ze stacją kosmiczną, której zadaniem było zbadanie ele­mentów „miękkiego” lądowa­nia na Księżycu, jest przeko­nywającym dowodem, że o wysadzeniu człowieka na Srebrnym Globie nie tylko po ważnie się już myśli, ale i
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Co to jest radiochemia?
d prymitywnych pracowni średniowiecznych alchemi­
ków do współczesnego laboratorium chemicznego upły-
nęlo jakby nie było kilkaset lat. A tak niewiele 

trzeba było lat na stworzenie nowych — nieznanych do 
dawna jeszcze pojęć w rodzaju np. radiochemii.

po­
nie­

„Zbyt piękne aby było prawdzieLek DMSO (a właściwie sulfotlenek etenu) ma nie?

Dziedzina jest oczywiście absolutnie nowa, można po­wiedzieć, że pojęcie radio­chemii w Polsce istnieje nie­całe 10 lat, tj. praktycznie od powołania do życia Instytutu Badań Jądrowych (IBJ) w 1955 r. Ten kierunek obejmuje w zasadzie zagadnienia doty­czące chemii gorących ato­mów, chemii substancji pro­mieniotwórczych oraz badania śladowych pierwiastków pro­mieniotwórczych. W IBJ pro­wadzi się m. in. pracę nauko­wo-badawcza dotycząca roz­dzielania substancji chemicz­nych za pomocą radioizotopów i stąd dziedzina ta przybrała właśnie miano radiochemii.

Nie sposób w krótkiej for-mie przedstawić tu precyzyj­nie całe zagadnienie. Najbar­dziej skondensowane opraco­wania tego właśnie tematu — dodajmy kierunek ten ma ko­losalną przyszłość —pozwoli zaledwie na bardzo pobieżne zaznajomienie sie z tą młodą gałęzią nauki i techniki.Chemia jądrowa jednoczy bowiem zespół zagadnień wią- żących się z jednej strony m. in. z chemią i technologia tzw. surowców paliwowych o czę­sto nieznanym w klasycznej technologii stopniu czystości

czyni ku temu odpowiednie przygotowania.Moi Państwo , żartów nie ma! Tysiączne problemy, któ­re trzeba nie tylko rozwiązać, ale i przewidzieć, są w tej chwi li przedmiotem rozważań i prac całej armii naukowców i inżynierów przede wszyst­kim w dwóch pracujących w tym zakresie krajach świata — w USA i w Związku Ra­dzieckim.O niektórych aspektach wypraw księżycowych — a w przyszłości zapewne wy­praw na inne planety — mo­żna znaleźć interesujące in­formacje w zagranicznej pra­sie fachowej. Oto, dla przy­kładu problem podróżowa­nia już nie w przestrzeni kos­micznej, lecz po Srebrnym Glo bie. Uda się, powiedzmy, wy­strzelić na Księżyc pojazd z załogą ludzką, należycie prze­prowadzone zostanie lądowa­nie, stworzona zostanie baza, w której kosmonauci mieć będą do swojej dyspozycji zapasy tlenu, wody, jedzenia i wszy­stkiego co im jeszcze trzeba. Ale jak penetrować dalsze po­łacie naszego martwego sate­lity? Na piechotę? Niemożli­we. Samochodem, śmigłow­cem? Ten ostatni odpada, ja­ko że na Księżycu nie ma atmosfery; ten pierwszy.... mo­że i byłby wygodny (w odpo­wiednim rzecz prosta wyko­naniu, przystosowanym do wertepów księżycowych), ale... brak tam stacji benzynowych. Transport paliwa i tlenu z Ziemi kosztowałby tak wie-

nej w elektryczną, jednakże w rezultacie zachodzących pro­cesów elektrochemicznych na­stępuje jak gdyby zanieczy­szczenie ogniw produktami tych procesów i utrata zdol­ności wytwarzania energii elek trycznej. W ogniwach paliwo­wych następuje również prze­miana energii chemicznej w elektryczną, jednakże dopro­wadza się do nich w sposób ciągły świeże paliwo (produk­ty chemiczne) i odprowa­dza się jednocześnie w spo­sób ciągły produkty spalania — tak, że ogniwo nie jest za­nieczyszczane i nie zużywa się. Przykładem może być ogniwo wodorotlenowe, w którym do­prowadza się do jednej z poro watych elektrod zanurzonych w elektrolicie (ługu potaso­wym) wodór, do drugiej tlen, w rezultacie zaś uzyskuje na­pięcie elektryczne na ze­wnętrznych zaciskach ogniwa i... wodę; jest to więc jak gdy by proces odwrotny do elek­trolizy wody.O tym właśnie pomyślano, sugerując, aby pojazd księ­życowy zaopatrzony był w zbiorniki z tlenem i wodorem, które w ogniwie paliwowym przerabiane będą na ener-

właściwości — przenika przez skórę jak woda przez nj? przedostaje się do miejsca infekcji i hamuje tam ro^ bakterii, usuwa ból i zmniejsza zapalenie. Przynoś, a chorym, cierpiącym na zapalenie kaletki maziowej (b^J 
wMa chorób skórnvch. leczv i zmnieisTo ł . 1!leczy wiele chorób skórnych, leczy i zmniejsza bój wszelkich nadwereżeniach i naderwaniach mięśni.Odkrywca tego leku, dr Stanley Jacob powiada: się to za piękne, by było prawdziwe”.A jednak po 18 miesiącach badań i prób dr Jacob i cze co najmniej 12 amerykańskich firm farmaceuty^ wciąż jeszcze nie znaleźli żadnej plamy na leku DuS Wprost przeciwnie — odkrywa się coraz więcej jego ? liwości. (PAP)

Modelowanie wzrokuUczeni radzieccy M. Bongard i A. Bizow skonstru^. aparat, z którego pomocą można do pewnego stopnia im lować wzrok człowieka. Już w pierwszych próbach przvr, sprawił swym twórcom niespodziankę; zaczął przejąć wady właściwe wzrokowi ludzkiemu. Gdy oko elektronie długo „oglądało” kolor czerwony, a następnie „popatrzył na kolor pomarańczowy, to podobnie jak my odbierało kol pomarańczowy jak niebieski lub zielony. W ten sposób koi struktorzy upewnili się przy okazji, że model jest nai bliski oryginałowi.Nowy przyrząd pomoże wyjaśnić i zrozumieć wiele ni jasnych problemów fizjologii wzroku ludzkiego.
Przestroga przed zastrzykami silikonu

le, niepodobna byłobysię na dłuższą metę na tym opierać.
Otóż według pewnych obec 

nie wysuwanych projektów 
podstawowym środkiem ko­
munikacji na Księżycu mo-
że być pojazd elektry-

gię elektryczną wodę;woda gromadzona w zbior­niku, po powrocie do ba-

analitycznej. fizykochemią
Porównania

Dawniej 6 - dziś 26Uwadze polskiej opinii pu­blicznej na ogół nie u- chodzą doniesienia prasowe o podpisaniu przez Polskę takiej czy innej umowy gospodarczej z różnymi krajami całego świa ta. Z żalem trzeba stwierdzić, że analogiczne umowy mię­dzynarodowe podpisywane przez świat nauki nie zawsze są we właściwej formie uka­zywane.A przecież polska nauka stała się w okresie ostatnie­go dwudziestolecia przedmio­tem zainteresowania całego świata w stopniu bez porów­nania większym niż w latach międzywojennych. To zwięk­szone zainteresowanie i wzrost popularności polskiej nauki za granicą uwidacznia się w spo­sób szczególny, kiedy porówna się liczbę i charakter między­państwowych umów o współ­pracy naukowej wtedy i dziś.W latach międzywojennych Polska zawarła zaledwie 6 tzw. umów intelektualnych i to tylko w obrębie Europy (Belgia, Francja, Jugosławia, Finlandia, Węgry i Rumunia). Tymczasem dziś Polska legi­tymuje się 26 poważnymi u- mowami o współpracy nauko­wej z państwami wszystkich kontynentów. Oczywiście, naj­wyższa wymiana istnieje mię­dzy krajami obozu socjalistycz nego. Wielkie uznanie spotyka naukę polską ze strony państw

pierwiastków promieniotwór­czych, rozdzielaniem, produk­cja i stosowaniem ich w che­mii i technologii chemicznej oraz z drugiej strony procesa­mi fizykochemicznymi zacho­dzącymi w materii pod wpły­wem współdziałania z nią pro- mieniowań jądrowych i prak­tycznym ich stosowaniem, np. w radiopolimeryzacji.Prace IBJ w tym zakresie dotyczą głównie oceny pol­skich zasobów uranu pod względem ich wartości tech­nologicznej, opracowania wa­runków ich przerobu oraz o- pracowania metod otrzymy­wania paliw jądrowych. W trakcie prac badano i określa­no warunki z punktu widze­nia bezpieczeństwa pracy pro­wadzenia procesów wynikają­cych z kontaktów człowieka z otrzymywaniem uranu.Wszystkie te prace dostar­czyły polskim naukowcom o- gromnego materiału naukowo- badawczego, a przede wszyst­kim sporo praktycznych do­świadczeń. Do sukcesów na­leży zaliczyć również polski sprzęt radiochemiczny, wyko­nany na podstawie dokumen­tacji i wzorów IBJ; sprzęt ten znalazł szerokie zastosowanie w krajowych laboratoriach. Wagę tego podwyższa jeszcze wysoka ocena polskich urzą­dzeń, dokonywana przez rze­czoznawców zagranicznvch.
JAM

czny. Pojazd taki nie byłby 
oczywiście podobny do tram 
waju ani do trolejbusu. Po­
winien być — jak uważają 
inżynierowie — zasilany ener 
gią elektryczną z „własnej
elektrowni”, 
tak określić 
paliwowych. W znanych galwanicznych

jeśli by można 
baterie ogniwnam ogniwach (którymi są,dla przykładu, zwykłe suche bateryjki do latarek kieszon­kowych) następuje bezpośred­nia przemiana energii chemicz

zy poddawana będzie elektro­lizie i dostarczy w ten spo­sób znów potrzebnych mate­riałów dla ogniwa. Cykl re­generacji paliwa dla pojazdu księżycowego można w ten spo sób powtarzać wielokrotnie bez potrzeby uzupełniania go z Ziemi. Tylko... skąd wziąć energię elektryczną potrzebną do przeprowadzenia elektroli­zy?
Ze Słońca. Mówiąc precyzyj 

niej z baterii słonecznych, 
których ogromne pola zainsta­
lowane byłyby w pobliżu ba­
zy. Proste, nieprawdaż?Przynajmniej wydaje się proste. Jakie będzie w istocie — przekonamy się, gdy eks­ploracja Księżyca stanie się fak tern. Być może nie będziemy już na to długo czekać. Ja osobiście mam nawet pewne przeczucie co do terminu lą­dowania na Księżycu pierw­szego człowieka... Ale cyt Po co odbierać Państwu przyjem ność niespodzianki?

ELEKTRON

Z poznańskich pracowni naukowychPrzeciętny Polak twierdzi, że obiad bez mięsa nie jest obiadem. Zja­damy też mięsa ogromną ilość. Nic dziwnego, że potrzebom mięsnym poświęca się tyle uwagi. Chcemy, by „produkcja” mięsa wzrastała. I w rze­czywistości wzrasta, choć nie w zado­walającym stopniu. Jedną z głównych bowiem przyczyn nie dość szybkich przyrostów na wadze tuczników i sła­bego jeszcze odchowu prosiąt, jest nie­dobór białka w żywieniu zwierząt.W naszym kraju trzodę żywimy przede wszystkim ziemniakami, któ­rych na potrzeby hodowlano-żywienio- wo-paszowe przeznaczamy około 20— 22 min. ton rocznie, czyli nieco ponad połowę całej krajowej produkcji. Zwa­żyć przy tym trzeba, że jest to pasza węglowodanowa o stosunku białka 1:10. Taki stosunek jest oczywiście, nieko­rzystny, powoduje przetłuszczanie be-konów, miczneI tu

afrykańskich, obu rykańskich, Azji, półkul ame zachodniej

a ponadto jest to nieekono- wykorzystanie węglowodanów.naprzeciw potrzebom wycho-

Europy.Duże zakresie kowców ożywienie wymiany panuje w wizyt nau-yi studentów. Dla po-równania podajemy, że w G- kresie międzywojennym za granicę wyjeżdżało rocznie najwyżej po kilkunastu profe­sorów wyższych uczelni. Na­tomiast w jednym tylko 1964 roku wymiana wizyt, staże naukowe, kongresy itp. objęły 5 754 wyjazdów zagranicz­nych. (jm)

Dzieci i Księżyc
Amerykańska Agencja Aero- 

nautyki i Przestrzeni Kos­
micznej (NASA), podobnie jak 
radziecka Akademia Nauk, o- 
trzumuje z całegę świata setki 
listów od dzieci zarażonych 
bakcylem kosmonautyki. Naj­
bardziej rozśmieszył urzędni­
ków NASA list od Mikę N. 
z Kalifornii, treści następują­
cej:

„Drogi Panie,
„Myślę, że lot Waszej rakie­

ty Gemini byl bardzo dobry. 
Ale myślę, że na Księżyc po­
winniście wysłać kobietę, no- 
nieważ mój tatuś mówi, że ko­
bieta za kierownica m^~e tra­
fić we wszystko”. (PAP)

dzą naukowcy. M. in. dużym dorob­kiem poszukiwawczym wyróżnia się Katedra Technologii Rolnej Wyższej Szkoły Rolniczej w Poznaniu, a ściślej mówiąc, zespół kierowany przez prof. dr. J. Janickiego; w skład zespołu wcho dzą dr St. Stawicki i dr K. Szebiotko. Ten zespół opracował trzy kapitalne rozwiązania i dzięki temu przy nie­wielkich nakładach finansowych moż­na by zwiększyć produkcję pasz tre­ściwych.
Zdrożdżowywaniejest pierwszym z tych trzech zagad­nień. Metoda jest orosta. Chodzi o pro­dukcje drożdży (biosynteza białka z węglowodanów). W tej metodzie, nad­mierna ilość węglowodanów, zawarta w ziemniakach, może być przetworzo­na na białko przez zużycie azotu nie-

Silikony wywołały przed paru laty entuzjazm jako ht rzywo nadające się szczególnie dobrze do wszelkich operat . kosmetycznych, w których chodzi o wypełnienie jakiej ubytków. Stosowano je też szeroko w Japonii, Stanach Zj« noczonych i wielu innych krajach dla zastąpienia tkane zniszczonych czy wyciętych chirurgicznie, wygładzaj zmarszczek, kosmetyki biustu (a la Lollobrigida).Ostatnio podniosły się jednak głosy przestrogi. Do amet] kańskiej Akademii Dermatologii wpłynęły trzy sprawi nia mówiące o groźnej reakcji tkanek na silikon.W jednym wypadku 32-letnia kobieta zauważyła powo rosnący guz w prawej piersi. Przed 18 miesiącami otrzymał ona w Japonii zastrzyki silikonu. Wyłuskano ten guz, zbi dano go histologicznie i stwierdzono, że jest to guz raków o średnicy 4 cm.Raka stwierdzono również u 35-letniego mężczyzny, kti remu musiano usunąć połowę szczęki z powodu zmian r kowych. Zastrzykami z silikonu udało się odtworzyć bra Wyniki kosmetyczne były bardzo dobre, ale po pewny czasie stwierdzono ponownie zmiany rakowe.W trzecim wypadku chodziło o 25-letnią kobietę, ktii dostała zastrzyk płynnego silikonu dla powiększenia pień W rok po tym zabiegu kosmetycznym zaczęła się skarż] na bóle piersi. (PAP)
Samolot i p’orun kulistyNiecodzienną przygodę przeżyli pilot i pasażerowie f dzieckiego samolotu Li-2. W czasie burzy lecąc w chmura pilot zauważył unoszącą się w powietrzu świecącą ki o średnicy ca 70 cm otoczoną fioletowym nimbem. Pr zetknięciu się z samolotem rozległ się potężny huk i i zewnętrznych powierzchniach samolotu widoczne były lit ne wyładowania elektryczne w postaci czerwonych iski Po wylądowaniu stwierdzono, że piorun kulisty wytopił! tylnej krawędzi prawego płata rozległe 20 milimetromwgłębienie i opalił farbę ochronną na dużej

3 x dla hodowlibiałkowego. Przeprowadzone badania wykazały, że:
A proces użycia ziemniaków do produk­

cji jest bardziej ekonomiczny niż użycie 
melasy;

wydajność jest wyższa niż przy me­
lasie;

jk nie potrzeba specjalnych inwestycji — 
wystarczy adaptacja istniejących gorzelni 
rolniczych, których moc produkcyjna nie 
jest w pełni wykorzystana;

jk drożdże można wykorzystywać do bez­
pośredniego żywienia lub po wysuszeniu do 
mieszanek paszowych;

przez zwiększenie produkcji białka, 
zmniejszyć można import zbóż, pasze są po­
nadto znacznie lepsze.Obecnie odbywają się już wstepne próby (z dobrymi — jak dotychczas — wynikami) w Lesznie i jednej z go­rzelni na Ziemi Lubuskiej. Natomiast gorzelnia w Piechaninie k. Czempiniajest typowana jako pierwsza, produkować będzie drożdże na przemysłową.

Uciaźliwe ścieki

(API)

kładu z dziennym przerobem 100.000 li­trów, co się niewątpliwie opłaci.

która skalę
Poznański zespół prof. Janickiego — przy współpracy naukowców z olsztyń­skiej WSR i tamtejszego Związku Spół­dzielni Mleczarskich opracował tech­nologię wykorzystania serwatki, jako podłoża do produkcji drożdży paszo­wych. Dotychczas duża ilość serwatki pozostaje niewykorzystana, ściekając po prostu w ziemie. Opracowano zało­żenia adaptacji starego zakładu mle­czarskiego w Olsztyńskiem na wytwór­nie preparatu drożdźowo-białkowego o dziennym przerobie około 25.000 1 ser­watki. Z każdego 1.000 litrów serwatki uzyska się około 40 kg biomasy. Prze­widuje się jednak budowę nowego za-

Trzeci efekt badańPrzy współdziałaniu z poznański® PGR-ami zespół opracował wreszcie trzecią metodę otrzymywania warw' ściowych składników paszowych. to metoda powierzchniowego uzyski' wania pleśniowych preparatów litycznych dla celów gorzelniczych; " tej metodzie wykorzystuje się 1^ podłoża produkty przemysłu rolno-sp0' żywczego, np. wycierka ziemniaczan. wysłodki, łuska zbożowa (otręby). ki temu zaoszczędzić można dużą p° jęczmienia. Przy tym trzeba dodać, prenarat odznacza się około 2-^-3 większą siłą scukrzania niż słód mienny. Przewidywana jest ^ud5e. prototypowej wytwórni amelazy P śniowej (produkcja około 2.C00 kg chego preparatu dziennie). Adapt & do tych celów, np. 10 lub 15 rolniczych, otrzymamy rezultat, k ■ mógłby zaspokoić podstawkowe n ' potrzeby. Pierwszą tego typu 0. nia powstaje w Kaźmierzu w pd'v' motulskim. rC.Powszechne wprowadzenie tyc"..$ welacyjnych metod stworzy warun dalszego rozwoju hodowli.Warto przy okazji zdać sobie sp^ we, że poszukiwania naukowców, .c, rzająte do rozszerzenia bazy żywi wej mają nie mniejsze znaczenie n'-.e. krycia w tak atrakcyjnych dzfr'3’ dżinach nauki, jak: energia i30 elektronika, radiochemia itp. ..Matce — Ziemi, w jej dziele czania nam żvwności, trzeba Robią to właśnie naukowcy " r%vf» przy współpracy zainteresowanej żywotnie przemysłu.
JANUSZ MARCISZE^8



Pracownicy poszukiwani
Lekarsko Specjalistyczna Spółdzielnia Pracv w v 

ej Górze - zatrudni zaraz w Spółdzielczej Pr,v 
),odni w Gubinie lekarza stomatologa" 

Mianie do omówienia.
^edślębiorstwo Instalacji Przemysłowych
znacin, ul. Buraczana 2 zatrudni zaraz- OPERA
TORA na dźwig „Panther”, OPERATORA na konar" „Białoruś”, POMOCNIKA (operatora) -a sJyS

Maz'-ir •__________________ _____________W4187
murarzy, cieSli, betoniarzy, elektryków 
d0 konserwacji urządzeń oraz ROBOTNIKÓW nrzvi 
-je zaraz do pracy na budowach miejscowych i za 
miejscowych Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowla­
ne nr 4, 227/229- Ponadto
przyjmiemy TECHNIKÓW na wstępny staż pracy.

__________________________________ W4215
^^ńskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemy- 
sloweS0 ' w Poznaniu, ulica Marchlewskiego 
„r 128 — zatrudni zaraz: MURARZY — 30, CIEŚLI — 
j BETONIARZY — 25, ROBOTNIKÓW — 40, SLU- 
siRZY-SPA WACZY — 8. na budowach w Buku, 
opalenicy, Sielinku, Pleszewie, Lesznie i w Pozna- 
jU. praca w akordzie. Wynagrodzenie zgodnie 

, układem zbiorowym pracy w budownictwie. Zgło- 
„enia przyjmuje Dział Zatrudnienia Poznań, ulica 
Marchlewskiego 128, pokój 100, I piętro — względnie 
kierownictwo na w/w budowach. W4209

ZAKŁADY USŁUG RADIOTECHNICZNYCH 
I TELEWIZYNYCH ODDZIAŁ W POZNANIU

ZAWIADAMIAJĄ O URUCHOMIENIU 
z dniem 10 czerwca 1965 roku

WYPOŻYCZALNI TELEWIZORÓWw miastach : KALISZU, ul. 1 Maja 12
GNIEŹNIE, ul. Chrobrego 37
OSTROWIE WLKP., ul. Wrocławska 5-7
POZNANIU, Stary Rynek 94 — termin uru­chomienia podamy dodatkowo w prasie.

WYPOŻYCZAMY TELEWIZORY o ekranie 17-calowymMiesięczna opłata za wypożyczenie telewizora wynosi:OT „SZAFIR” — 250,— złOT „AGAT” — 290,— zł OT „ALADYN” — 270 — złOT „ZEFIR: — 290 —złKORZYSTAJCIE Z USŁUGWYPOŻYCZALNI TELEWIZORÓW ZURiT.
Wielkopolskie Zakłady Mechanizacji Budownictwa 

poznaniu, Zakłady w Wągrowcu oraz Opalenicy 
przyjmują UCZNIÓW do nauki zawodu ślusarskiego. 
Bliższych informacji udzielają oraz zgłoszenia 
przyjmują Zakłady w Opalenicy - Separówku oraz 

Wągrowcu, ul. Kolejowa 2.K3984 

przedsiębiorstwo Zmechanizowanych Robót Kolejo­
wych — Zakład Rem. nr 2 w Poznaniu, ul. Michała 
50 - poszukuje zaraz: 3 ST. INŻYNIERÓW lub 
TECHNIKÓW — mężczyzn. 2 ST. KSIĘGOWE (wyk­
ształcenie średnie i praktyka). 1 ST. TECHNIKA do 
działu produkcji — mężczyzna. Warunki płacy wg. 
układu zbiorowego bud. Zgłoszenia osobiście, ul. 
Michała 50, w Dziale Kadr, pokój 17. K3978

OGŁOSZENIA DROBNE
Parcelę Junikowo sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dia 
49535g.

Wózki dziecięce super­
nowoczesne, budki do 
wózków wszystkich mo­
deli poleca Wytwórnia — 
ul. Orzeszkowej 18a.
____  48923g
Śrutownikowe kamienie 
esic — produkuje Rataj- 
czyk. Skarżysko Kamień 
na. Rok założenia 1902.

K4195

Sprzedam samochód Sy­
rena. Konin, Nowotki 1
m. 7. 7963p
Sprzedam Warszawę z ta­
ksometrem, Syrenę, fur­
gon DKW, piat 1100, try 
by dyferencjałów Pan- 
hard, opony 16X525. Drez

Sprzedam działkę pod bu 
dowę, obszar 2.000 m2. 
Zgłoszenia: Więcek, Kro­
toszyn, Marchlewskiego 
54.___________ ____ 8171p

denko, tel. 132. 8175p

Wydział Budownictwa, Urbanistyki i Architektury — 
Prezydium Rady Narodowej m. Poznania — zatrudni 
zaraz: 1) INŻ. ARCHITEKTA z wyższym wykształ­
ceniem z uprawnieniami na kierownika oddziału 
architektury; 2) MGR. INŻ. ARCH na projektanta 
do Miejskiej Pracowni Urbanistycznej; 3) MGR. INŻ. 
ARCH. BUDOWN. SANITARNEGO z praktyką 
w projektowaniu: 4) PRAWNIKA; 5) REFERENTA 
ADMINISTRACYJNEGO — SEKRETARKI z prak­
tyką, co najmniej średnie wykształcenie ze znajo­
mością maszynopisania oraz, języka obcego. Zgło­
szenia prosimy kierować pod adresem: plac Kole-
giacki 17, pok. 337. K3998

Centrala Nasiennictwa Ogrodniczego i Szkółkarstwa 
Okręgowe Zakłady w Poznaniu, ul. Kopanina 28/32, 
nrzyjma do pracy: 1) trzech pracowników na sta­
wiska INSPEKTORÓW PLANtACYJNYCH. Wy­
kształcenie wyższe lub średnie ogrodnicze; 2) dwóch 
pracowników na stanowiska KIEROWNIKÓW MA­
GAZYNÓW. Wykształcenie średnie ogrodnicze lub 
ogólne; 3) jednego pracownika na stanowisko SA­
MODZIELNEGO REFERENTA TRANSPORTU i ZA­
OPATRZENIA. Wykształcenie średnie ze znajomo­
ścią gospodarki transportowej i zaopatrzeniowej, 
oraz TRZECH KIEROWCÓW z II lub III kat. prawa 
jazdy; 4) jednego pracownika na stanowisko INS­
PEKTORA KONTROLI wewnętrznej. Wykształcenie 
wyższe lub średnie ekonomiczne. Warunki pracy 
i płacy do omówienia na miejscu. Zgłoszenia przyj­
muje referent kadr — Poznań, ul. Kopanina 28/32, 
pokój 11. K3952

Praca
Uczennica powyżej lat 16
miejscowa potrzebna.
Hafta, Stary Rynek 58.
L . 586g
Halciarka rutynowana na 
hsfty wojskowe potrzeb­
na. Oferty Biuro Ogło- 
szeń Grunwaldzka 19 dla 
583g
Przyjmę malowanie mie­
szkań oraz inne prace. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 38g
Tokarz samodzielny po­
trzebny zaraz. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 36g
Krawcowe kwalifikowa­
ne w spodniarstwie po­
trzebne. Oferty Biuro O- 
Słoszeń, Grunwaldzka 19 
Ola 352g
Zatrudnię natychmiast w 
tgrodnictwie 2 dziewczy­
ny i chłopaka do konia 
ha stałe — pozamiejsco- 
Wych. Wynagrodzenie do 
are. Zgłoszenia: Jurda- 
nW, Poznań, Pokrzyw- 
ho 46. 49621g

Sprzedam rower „Dia- 
mant” stan idealny. Po­
znań, Chudoby 21 m. 11,
od godz. 15. 49898g
Sprzedam aparat EKG 
„Simensa”, jednokanało­
wy-— okazyjnie. Wiado­
mość: Marian Stachow- 
ski, Poznań, ul. Młyńska
2 m. 5. 533g
Polecam felgi: 20, 16, 15 
osie z piastami. Kuzdo- 
wicz, Dąbrowskiego 94a.
__ ____________________ 305g 
Sprzedam okazyjnie pie­
cyk gazowy — czteropło- 
mienny z piekarnikiem. 
Poznań, Przybyszewskie­
go 20 m. 39, godz. 16.
_______________________203g
Okazyjnie sprzedam pia­
nino w dobrym stanie, 
marki „Ed Seiler”. Szcze 
pan Stawny, Poznań, ul. 
Świerczewskiego nr 53 a
(boisko). 49555g
Inwalidzki wózek moto­
rowy, nowy sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 49572g.
Rower wyścigowy, fran-

Uczeń w zawodzie me­
chaniki pojazdowej po­
trzebny. Poznań, św. Woj
ciecha 21. 49615g

Kupię betoniarkę kieli­
chową oraz windę budo­
wlaną. Buk ul. Stęszew- 
ska 5 — Edward Otto.

49464g
Kupię mało używany sa­
mochód „Wartburg”. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla,49563g.
Kupię szafę dwudrzwio­
wą w dobrym stanie. Kor 
deckiego 50, I piętro.

49614g

Sps:daż .

Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca
Brzozowska Poznań,
Czerwonej Armii 10.

47897g
Kurczęta 6 - tygodniowe 
Leghorn, sprzedam. St. 
Wójciak, Mosina, ul. Wa 
wrzyniaka 6. 41g

Dnia 7 czerwca 1965 r. zmarł po ciężkiej cho- 
robie, mój drogi ojciec, teść i dziadek, śp.

Józef Szmata
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, <?nia 10 bm. 

0 godz. 15.15 z kaplicy cmentarnej na Juniko­
wie.

W smutku pogrążony
SYN Z RODZINĄ

589g

Dnia 7. VI. 1965 r. zmarł nagle, nasz długolet- 
Pracownik, przeżywszy lat 72,

Wincenty Grześkowiak
Pogrzeb odbędzie się w dniu 10. VI. 1965 r.

0 godz. 16.15 na cmentarzu na Junikowie. 
Cześć Jego Pamięci!

Raoa zakładowa, p. o. p., dyrekcja
Wojew. Szpitala Dziecięcego im. B. Krysiewicza

w Poznaniu.
K4185

Dnia 7 czerwca 1965 r. zmarł nasz długoletni 
Pracownik

KAZIMIERZ SIKORA
, Zmarjy był doskonałym fachowcem, przy- 

n^m 1 wieloletnim nauczycielem młodych 
Jir branży cukierniczej.

ogrzeb odłbędzie się w Poznaniu, 
^erwca 1965 r. o godz. 13 z kaplicy cmentar- 

eJ na Głównej.

dnia 10

Cześć Jego Pamięci!

S 
i

Rada zakładowa, pracownicy 
DYREKCJA

r Państwowego Przedsiębiorstwa 
^astronomicznego^ ..SYRENA” w Poznaniu.

cuski „Monfor” 
dam. Poznań, 
22-23, lokal 38.

sprze- 
Piekary 

49586g
Sprzedam gabinet męski 
nowoczesny (wysoki po­
łysk). Findera 38 m. 3.

49607g
Stolarską piłę taśmową, 
frezarkę, tarczówkę oraz 
pustaczarkę tanio sprze­
dam. Poznań, Powidzka 3,
teł, 584-362. 49632g

Samochody
Pilnie sprzedam samo­
chód Pick-up, stan bar­
dzo dobry. Wiadomość: 
Lubin Legnicki, postój 
taksówek. 7964p
Motocykl „Iż” z koszem 
lub bez, sprzedam. Oglą­
dać: Parking, Al. Mar­
cinkowskiego, godz. 16—
18. 637g
Sprzedam Skodę 1201 
„Combi”. Józef Kupś, Mi 
łosław, Wrzesińska 8.

7961p
Sprzedam skuter „Osa”. 
Poznań, ul. Kramarska 11 
Wł. Kamiński, po godz.
15. 581g

Wartburga de Lux 1000 — 
sprzedam. Stan idealny. 
Pośrednicy wykluczeni. 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Grunwaldzka 19 dla 
50230g
Samochód „Ifa F-8” sprze
dam lub 
„Warszawę”

zamienię na

Oferty Biuro
z dopłatą. 

Ogłoszeń,
Grunwaldzka 19 dla 49552g.

LoKale
Wrocław! Mieszkanie trzy 
pokojowe z łazienką, za­
mienię na mniejsze (po­
kój z kuchnią) w Po­
znaniu. Oferty Biuro O- 
głeszeń, Grunwaldzka 19 
dla 49561g
Poszukuję mieszkania wy 
łączonego dla 2 starszych 
panów. Zapłacę z góry. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dtla 49580g.
Przyjmę panów na pokój. 
Ul. Dziewińska 75 (Juni-
kcwo). 50371m

Domek jednorodzinny
(stan surowy) — Jeżyce, 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 49406g.
Sprzedam korzystnie par 
celę 1.090 m2 w granicach 
Piątkowo-Podolany. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 49415g.
Sprzedam parcelę 824 m2 
— Gniezno-Dalki. Wiado­
mość: Gniezno, plac 21 
Stycznia 2 m. 8 a, I pię-
tro. 49425g
Kupię wyłączony dom 
3— 5-pokojowy z wygoda­
mi w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 49503g.
Sprzedam dom jednoro­
dzinny z zabudowaniami 
gospodarczymi, 1 ha zie­
mi przy mieście. Krzyża
nowska, 
Shocka

Wągrowiec, ul.
38. 796g

Sprzedam okazyjnie go­
spodarstwo 3,5 ha ziemi 
wraz z drzewami owoco­
wymi, okolica przy jezio­
rach. Józe'fa Wełniecka, 
Swiętno, pocz. Wilczyn, 
pow. Konin. 8169p

Dnia 8 czerwca 1965 r. zmarła po długich 
cierpieniach, przeżywszy lat 74, moja najdr-oż- 
sza żona, siostra oraz kuzynka i ciocia, śp.

Helena Beikowa
z domu HAJDRYCH

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 12 bm. 
o godz. 16.30 z kaplicy cmentarnej w Szamotu-
łach,

673g
o czyni zawiadamiają

MĄŻ I RODZINA

Dnia 8 czerwca 1965 r. zmarła po ciężkiej 
i długiej chorobie, w wieku lat 82, nasza naj­
ukochańsza i najdroższa matka, śp.

Teodora Fibakowa
z domu MORAWSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 12 czerw­
ca br. o godz. 13.45 z kaplicy cmentarnej na 
Junikowie.

O tej bolesnej stracie zawiadamiają 
CÓRKA I SYNOWIE

632g

Dnia 7 czerwca 1965 r„ zmarł nagle mój naj­
droższy i najtroskliwszy mąż, najlepszy tatuś, 
nasz drogi brat, zięć, szwagier i wujek, sp.

Władysław Malcherek
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 11 bm. 

o godz. 16.15 z kaplicy cmentarnej na Juniko- 
wie. W głębokim smutku pogrążona

ŻONA Z CÓRKAMI I RODZINĄ
Poznań, Racławicka 81. 588g

Prywatne 8 ha gospodar­
stwo, większość lasu, spie 
sznie sprzedam .wydzier­
żawię. Adres wskaże Biu 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 202g
Willę wolnostojącą lub 
bliźniaczą, czteropokojo- 
wą, kuchnia, łazienką, ga 
raż, okolica Grunwaldu, 
do 450.000 zł, spiesznie 
kupię. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
662g_______ _____  
Sprzedam działkę pod bu 
dowę, uzbrojona, zadrze­
wiona, 912 m2. Mosina, Ar 
mii Czerwonej 26. 211g
Kupię parcelę pod budo­
wę — Winogrady lub Ła 
zarz. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
50287g

w sklepach PHD

Gospodarstwa Domowego

Jubiler"

NAJKORZYSTNIEJ

sprzedasz

Poznaniu

Przetargi

/I

SPRZEDAŻ KIERMASZOWA

W
Art.

► artykułów ceramicznych
► szklanych
► kryształów

SKLEPACH HHK

Nr Nr Nr Nr
11162829

ul. Wrocławska 23plac Wolności 11ul. Dąbrowskiego 39ul. Armii Czerwonej 28.

K3913

ZŁOTO

Wartość ocenia rze­
czoznawca wg. cenni­
ków państwowych. 

K3424

Zguby
Zaginęły legitym. szkol­
ne Liceum Pedagogiczne 
go w Rogoźnie Wlkp., nr 
10, Wanda Król i ńr 29. 
Krystyna Kościelna.

_____________________7959pw 
Zgubiono kartę rejestra-

Emerytka, kulturalna, nie 
zależna, pozna pana rów 
nież emeryta, kulturalne­
go, w celu matrymonial­
nym. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
7776p

Powiatowy Inspektorat Wodnych Melioracji w Cho­
dzieży — ogłasza PRZETARG na remont kapitalny 
samochodu „Pick-up” przerobiony na „Combi”. Do 
przetargu mogą przystąpić przedsiębiorstwa pań­
stwowe i spółdzielcze. Otwarcie ofert nastąpi w dniu 
15. VI. 1965 r. Powiatowy Inspektorat zastrzega sobie 
prawo wyboru oferenta lub unieważnienia przetar­
gu bez podania przyczyny. 8162p

cyjną 82—16 na mo-
tocykl, wydaną przez Wy, 
dział Komunikacji PPRN 
w Lesznie. Stanisław Sło 
miński, Belęcin Nowy, 
pow. Leszno. 7965p

Inżynier, przystojny, ka­
waler, dobrze sytuowany, 
lat 38 zapozna ładną, 
zgrabną, pannę, śreaJnie- 
go wzrostu. Cel matry­
monialny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 49379g.
I,ekarz, przystojny, sy-

Zgubiono świadectwo u- 
kończenia 7 klasy Szkoły 
Podstawowej dla Doros­
łych w Poznaniu, Krysty 
na Józefa Rembalska, Po 
znań, Przybyszewskiego 
31. 638g
Zgubiono pieczątkę nr 
269, urzędowego próbo- 
biorcy, wydaną przez De 
legaturę Inspekcji Zbożo

tuowany zapozna lekar­
kę lub lekarkę-dentyst- 
kę do lat 36. Cel matry-
monialny. Oferty Biuro
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 49380g.

wej Poznań lakową.
Stanisław Gerlach, Dzię-

7962pczyna.

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20.
______________________48918g
Kołdry z powierzonego 
materiału i pierzyn wy­
konuje Smoczyńska, Kwia
towa 8. 49446g
Garaż do wynajęcia. Gło 
gowska 180, tel. 635-62.
_____________________ 49525g
Wersalki wyjątkowo ce­
na obniżona, tapczany, 
amerykanki — poleca ta- 
picernia — Małeckiego 33. 

49567g

Ogrodnik samotny na sta 
nowisku lat 57, pozna pa­
nią do lat 50 (najchętniej 
z ogrodnictwem lub na 
stanowisku), w celu ma­
trymonialnym. Oferty z 
fotografią Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
49422g.
Dla siostrzenicy lat 24, 
niebrzydkiej, przystojnej, 
mieszkającej na wsi, po-
siadającej 
tówkę lub 
poszukuję 
kawalera,

większą go- 
nieruchomość 
odpowiedniego

rzemieślnika,
lub urzędnika w celu ma 
trymonialnym. Tylko po­
ważne oferty proszę kie­
rować do Biura Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 49426g.
Wdowa, samotna, miłego 
charakteru własna renta 
pozna uczciwego pana, 
wdowca bez nałogu mo­
że być prac, umysł. PKP, 
emeryt od 64—67 lat. Cel 
matrymonialny. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dOa 49511g.

Dnia 8 czerwca 1965 r. zasnęła w Bogu po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, znoszonych z aniel­
ską cierpliwością, nasza kochana i troskliwa 
siostra, szwagierka i ciocia, przeżywszy lat 81, 
śp.

MARIA RITTER
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 12 bm. 

o godz. 14.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W smutku pogrążona

RODZINA
Poznań, Łukaszewicza 
Krosno Odrzańskie.

15,
605g

Dnia 8 czerwca 1965 r., zasnęła w Bogu, po 
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sa­
kramentami św., moja najukochańsza żona, naj­
droższa, troskliwa matka i babci?, śp.

Stanisława Stachowiak
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 11 VI. 

1965 roku o godz. 15.45 z kaplicy cmentarnej na 
Junikowie.

W głębokim smutku pogrążeni
MĄŻ, SYNOWIE

Poznań, Poznańska 20 m. 6. 549g

Dnia 7 czerwca 1965 r. zmarł nasz długoletni 
pracownik, przeżywszy lat 57,

Ludwik Napierała
W Zmarłym straciliśmy sumiennego pracow­

nika i dobrego kolegę.
RADA NADZORCZA, P. O. P., ZARZĄD 

I PRACOWNICY
Spółdzielni Mleczarskiej w Czempiniu.

__ W4190
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Wydawnictwo Prasowe R^w „Prasa kach prenumeraty informacji udzielają placówki „Ruchu” i Poczty. Druk: Zakłady Graficzne 
ogłoszeń redakcja nie odpowiada. O In^ Kasprzaka, Poznań, ul. Zwierzyniecka Ł M-ll J

Okręgowe Przedsiębiorstwo Handlu Opałem w Po­
znaniu, przy ul. Konfederackiej, barak 4 — ogłasza 
PRZETARG na budowę studni na terenie Hurtowych 
Składów Opałowych w Koninie, Kole i Wągrowcu. 
Termin zakończenia budowy ustala się na dzjeń 3« 
sierpnia 1965 r. Bliższych informacji odnośnie zakre­
su robót zasięgnąć można w Dziale Administracyj­
no-Gospodarczym — pokój nr 2, lub nr 3, telefon 
659-67. Oferty w zalakowanych kopertach należy 
składać do dnia 23 czerwca w Sekretariacie, pokój 
nr 23. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 24 
czerwca 1965 r. W przetargu mogą brać udział przed­
siębiorstwa : państwowe, spółdzielcze i prywatne. Za­
strzegamy sobie prawo wyboru oferenta oraz unie­
ważnienie przetargu bez podania przyczyny. K3987
Zakłady Naprawcze Taboru Kolejowego „Poznań”, 
w Poznaniu, ulica Robocza 4 — ogłaszają PRZE­
TARG NIEOGRANICZONY na sprzedaż następują­
cych maszyn:

, I. MASZYNY DO METALU
Rewolwerówka sztuk 1 przelot

85 mm. 2. Wiertarki słupowe do średnicy 
20 mm — sztuk 2; do średnicy wiercenia

wrzeciona 
wiercenia 
40 mm —

sztuk 1; do średnicy wiercenia 60 mm — sztuk 1.
3. Wiertarko-frezarka — 
mm. 4. Frezarki poziome

sztuk 1 stół 800 X 650
stół 260 X 1000 mm —

sztuk 1; stół 350 X 1300 mm — sztuk 1. 5. Pilnikarka 
— stół 700 X700 mm — sztuk 1. 6. Centrówka — dłu­
gość łoża 1100 mm — sztuk 1. 7. Wytaczarka piono­
wa — sztuk 1 — średnica wytaczania 56 — 130 mm 
do cylindrów w blokach samochodowych i motocy­
klowych. 8. Szlifierki - ostrzałki — sztuk 2 — do no­
ży — jednotarczowe. 9. Młot sprężynowy — sztuk 1 
— ciężar bijaka 40 kg. 10. Nożyce do blach — ręcz­
ne •— sztuk 1 — do grubości blachy $ mm.

II. MASZYNY DO OBRÓBKI DREWNA
1. Piła .tarczowa — poprzeczna — sztuk 1; podłużna 
— sztuk 1. 2. Piła taśmowa — sztuk 1 — stół 800 X 
1100 mm. 3. Strugarka — sztuk 1 — stół 600 X900 mm. 
Maszyny oglądać można w ZNTK — Poznań, ul. Ro­
bocza 4, w godzinach od 8 do 11. Oferty- z podanymi 
cenami wywoławczymi otrzymać można w Dziale 
Gł. Mechanika Zakładu — pokój 313 (Nowa Narzę- 
dziownia), do dnia 22 czerwca 1965 r. Przetarg odbę­
dzie się dnia 24 czerwca 1965 r., godzina 10. Wadium 
w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej, należy zło­
żyć w kasie ZNTK — Poznań, do dnia 23 czerwca 
1965 r„ godzina 11. W przetargu mogą wziąć udział: 
przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze oraz rze­
mieślnicy, posiadający aktualną kartę rzemieślni­
czą i rejestracyjną. Zakłady zastrzegają sobie moż­
liwość wycofania z przetargu poszczególnych ma-
szyn bez podania przyczyny. K3988

^w^Radio Z Te łe w szu
RADIO — PROGRAM I: 8.05 Muz. i aktualn.; 

8.50 Pog. filozof.; 9 Dla kl. III i IV; 9.20 Piosenki 
i mel. naszych przyjaciół; 10 „Zjednoczenie ruchu 
ludowego” pog.; 11 Dla kl. VI; 11.30 Konc. Ork. 
Mandolmistów Rozgł. Łódzkiej PR; 12.45 Rolniczy 
kwadrans; 13 Dla kl. V, VI. i VII; 13.30 Felieton 
J. Waldorffa: 14 Proszę mówić słuchamy — W. 
Sulewski; 15.30 Z życia ZSRR; 16 „Amatorskie ze­
społy przed mikrofonem”; 16.35 „Gdzieś w groma­
dzie”; 17.15 W kraju; 17.40 „Niezwyciężony” ode. 
pow.; 18.05 Konc. dnia; 19 Kurs j. ang; 19.15 Pu­
blic. miedzynar.; 19.40 Z nagrań Ork. Symf. Fil­
harmonii Londyńskiej; 20.35 Luigi Boccherini: 
„Clementine” opera — wodewil; 22 „W Giewałdo- 
wej” fragm. noweli; 22.30 Muz. tan.

WIADOMOŚCI: 5, 6. 7, 8, 12.05, 15, 18, 20. 23.
PROGRAM II: 8.15 Kurs j. franc.: 8.45 „Pogodne 

melodie”; 9.05 Konc. dnia; 9.50 Public, międzynar.; 
11 Muz. symf.; 11.40 „Szeroka panorama” rozmowa 
z ministrem A. Radlińskim; 12.45 Gra Zesn. „Trzv 
Słońca”; 13 Arie operowe śpiewa M. Gedda — te­
nor; 14.45 „Błękitna sztafeta”; 15 Walce J. Straussa; 
15.10 Z dziejów muzyki .chóralnej: 15.30 ..Uczmv się 
recytować”; 16.25 „Wieża Babel”; 1G.55 Aktualn. 
ekonom.; 18.10 Konc. Chóru Politechniki Poznań­
skiej; 18.30 Dla młodzieży „Kierunek — Akcia Let­
nia”; 18.45 . Wielkopolskie aktualności turystyczne; 
18.50 Uniwersytet Radiowy; 19.05 Mur. i aktualn.; 
19.45 Nowe książki Wydaw. Poznańskiego; 19.50 — 
Mel. rozrywk. i tan.; 20.10 Słuch, pt. „Trzeci akt”; 
21.27 Sprawozd. dźwiękowe z finałów Mistrzostw 
Europy w Koszykówce Polska — ZSRR. 22.50 S. 
Rachmaninow: „Msza wielkanocna”.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30, 8.20, 12.05, 16. 16, 
21, 23.59.

TELEWIZJA: 10.55 Program dla ki. VII — nt. 
„Program telewizyjny”; 18 Wiadomości: l«.O5 „Zo­
sia Samosia”; 18.25 „Na nółkach księgarskie’'”; 18,45 
Rozrywkowy program filmowy; 19."0 ..Czwarta 
zmiana”; 19.50 Dobranoc i dziennik; „Two’a 
ulica”; 20.35 „Przegląd muzyczny”; 2’.05 Tmtr 
KOBRA — pt. „Noc strachu” — John Willard; 22.15 
Dziennik.

Telewizja zastrzega prawo do zmian.



Niebezpieczne drogi
€o kilka minui wykroczenie

TU tym dniu dziennikarz początkowo wcale nie miał za- 
’ ’ miaru pisać reportażu o anarchii na szosach. Kiedy 

jednak redakcyjna „Warszawa” jadąc trasą Ostrów — Po­
znań zbliżyła się do Sobótki postanowił notować wszyst­
kie zauważone po drodze wykroczenia...Sobótka. W miejscu odda­lonym o 500 m od najbliż­szych zabudowań — czwórka dzieci: najstarsze nie ma chyba więcej niż 6 lat; naj­młodsze — robi wrażenie sta­wiającego pierwsze kroki. Dzieci zabawiają się przebie­ganiem jezdni. Są tak zajęte, że sygnał klaksonu jakoś do nich nie dociera. Dopiero kie­dy nasz wóz staje — powoli zbiegają z szosy na łąkę. Ja­ką teraz wymyślą zabawrę?Kilkanaście kilometrów spo kojnej jazdy. Ale już w po­bliżu Górzna na szosie królu­ją rowerzyści. Jest ich trzech. Jadą tak, że zajmują całą jez­dnię. Na skraj szosy zjeżdża­ją dopiero wówczas, kiedy sa­mochód jest tuż tuż.

Trzysatny
„list do Koszalinian"Polskie Radio w Poznaniu nada jutro, 10 bm., kolejny już trzysetny „List do Kosza- liniah”. Jak wiadomo jest to audycja prowadzona od 7 lat przez red. St. Strugarka, głów nie dla zamieszkujących w Ko szalinie Wielkopolan. Właś­nie do tego miasta wyjechało w maju 1945 roku 7 pociągów, wioząc nad polskie już morze prawie 3000 osób z Gniezna i okolic, którzy osiedlili się na środkowym Wybrzeżu.We wspomnianym okresie nadawania tej specjalnej au­dycji wyłoniło się sporo cie­kawych spraw. M. in. dzięki tej pozycji programu PR na­wiązana została stała współ­praca między Koszalinem a poznańską dzielnicą Grun­wald. (c)

Silniczek
Stalowe nerwy, stoicki spo­

kój, oto cechy posiadacza no­
wego silnika spalinowego nr 
17610 wyprodukowanego przez 
Wytwórnię Silników Wysoko­
prężnych w Andrychowie. Wy 
produkowanego — to powie­
dziane za dobrze, lepiej odpo­
wiadałoby tu określenie, skno- 
conego.

18 maja Ireneusz Skórczak 
ze Złotnik unowocześniając 
swoje gospodarstwo, zakupił 
w PZGS w Turku wspomnia­
ny już silnik. Po przewiezie­
niu do domu okazało się, że 
silnik ma poważną wadę: wo­
da z chłodnicy przecieka do 
miski olejowej.

Zgodnie z gwarancją obywa- 
tel S. zgłosił naprawę silnika 
do POM-u w Kaliszu. Przyje­
chali, rozebrali silnik, stwier­
dzili wadę i pojechali. Mieli 
przyjechać, silnik naprawić. 
Minęło 10 dni, nikt z POM-u 
się nie pokazał. Nabyty za 
21 000 zł silniczek stoi i dener­
wuje właściciela, który roz­
myśla, w jaki sposób wyegze­
kwować otrzymaną gwarancję.

U progu sezonu wycieczkowego

Uwaga na rośliny chronione
lAf związku z wiosenną pogodą i masowym ruchem turystyczno- 

wycieczkowym, Straż Ochrony Przyrody przypomina wszyst­
kim obywatelom i młodzieży, że na terenie całego kraju rośnie 
wiele roślin, które podlegają ustawowej ochronie.

Do wiosennych, prawnie chro­
nionych roślin rosnących w naj­
bliższej okolicy Poznania należą: 
wszystkie gatunki sasanek, pier­
wiosnki, kosaćce (z wyjątkiem 
żółto kwitnących), pełnik euro­
pejski, szachownica kostkowata, 
konwalia majowa, storczyki i 
krzew wawrzynek wilczełyko. 
Ochronie podlegają również ro­
śliny zarodnikowe, jak wszystkie 
widłaki oraz paprocie. Poza tym 
w rezerwatach przyrody i w 
Wielkopolskim Parku Narodowym 
wszystkie rośliny, drzewra krzewy 
i zwierzęta podlegają całkowitej 
ochronie. Zrywanie, sprzedawa­
nie, i uszkadzanie tych roślin, czy 
strojenie gałązkami pojazdów po­
woduje narażenie się na wysokie 
mandaty karne.

W myśl nowego zarządzenia Mi­
nistra Leśnictwa prawo do pou­
czania, legitymowania i ściągania 
mandatów karnych wobec osób 
nie respektujących przepisów o 
ochronie przyrody posiadają nie 
tylko funkcjonariusze MO i straż 
leśna, ale na równi z nimi spo­
łeczni strażnicy przyrody. Oka­
zują oni legitymację Straży Ochro

Janków. Wyprzedzamy mo­tocyklistę. Z trudem, chociaż „Warszawa” jedzie 85 km na godzinę. Aż nie chce się wie­rzyć, że kierowca motocykla na taką eskapadę zabrał kil­kuletniego chłopca. Na doda­tek bez kasku!Tuż za Ludwiną środkiem szosy jedzie wóz konny. Woź­nica dostrzega nas i natych­miast zjeżdża na skraj szosy. Niestety, na lewy skraj szosy.Pleszew — ul. Sienkiewicza. Mijamy dwóch chłopców’, któ­rzy jadą na jednym ro­werze. Najstarszy z tej dwójki z pewnością nie ma więcej niż 10 lat. A więc nie wolno mu samemu, nawet bez „pasażera”, jeździć po dro­gach publicznych*).Kilka kilometrów za Ple­szewem podobna sytuacja, z tą różnicą, że rower prowadzi kilkuletnia dziewczynka.Suchorzew. Trzeba się za­trzymać i poczekać, aż dwie krow’y zejdą z szosy. Ich „o- piekuna” należałoby prawdo­podobnie szukać wśród mło­dych piłkarzy, którzy na po­bliskim placu uganiają się za piłką.W pobliżu Kotlina wyprze­dzamy dwie kobiety z dzie­cięcymi wózkami. Idą obok siebie — prawą stroną szosy. Co chwile oglądają się do ty­łu, czy nie nadjeżdża jakiś po­jazd. I niewygodnie i niebez­piecznie. Chyba nie słyszały, że szosą powinno się chodzić po lewej stronie — komentu­je nasz kierowca i po raz niewiadomo który w tym dniu, naciska na klakson.Pod Słowikowem znów7 spo­tykamy gromadę maluchów’. Jeden z nich czeka na zbliże­nie się „Warszawy” i potem ostentacyjnie wolno przebie­ga na drugą stronę jezdni.Niedaleko Jarocina jest o- kazja, by oglądnąć motocyk­lowy „popis”. Wykonawca — chyba dwudziestoletni kierów ca wiezie na tylnym siodełku jedną pasażerkę, a przed sobą na baku — drugą. Tempo wprawdzie wolne, ale mimo tego „cyrkowiec” zasłużył na solidny mandat.Cielcza. Motocyklista mani­puluje coś przy swoim ruma­ku. Defekt musi być poważ­ny, skoro wokół leżą roz­maite narzędzia. Nie byłoby w tym wszystkim nic kary­godnego, gdyby nie fakt, że pojazd stoi bliżej środka jez­dni niż jej pobocza...*Nie będziemy opisywać na­stępnych wykroczeń zauwa­żonych na dalszej trasie. Re­porter naliczył ich jeszcze 15 (!); każde z nich stwarzało
*) W myśl Kodeksu Drogowego 

na drogach publicznych rowerami 
mogą kierować osoby, które u- 
kończyły: a) 18 lat (z prawem 
przewożenia osób i towarów), b) 
12 lat (bez prawa przewożenia o- 
sób i towarów), c) 7 lat — pod 
opieką osób dorosłych.

ny Przyrody, a pobierając man­
dat pieniężny wydają specjalne po 
kwitowanie, (na)

CZERWIEC Małgorzaty,

W Bogumiła

czwartek Słońce 3.32 — 20.12

TEATRY
W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Aiyitniusz i 
Kleopatra”; NOWY — godz. 19.30 
„Maria Stuart”; OPERA — nie­
czynna; OPERETKA — g. 19 „My 
faię lady”; MARCINEK — godz. 
16.30 Najdzielniejszy” (opera dla 
dzieci).

W WOJEWÓDZTWIE
KALISZ: „Niech no tylko za­

kwitną jabłonie”.
KIMA

CHODZIEŻ — Ceramik: — nie­
czynne; Noteć: „Kryptonim Pre- 
ludio 11”; CZARNKÓW: „Za­
mieć”; GNIEZNO — Lech: „Wło­
szki i miłość”; Polonia: „Pełnia 
życia”; GOSTYŃ: „Żywi i mar­

warunki sprzyjające powsta­niu katastrofy.Nieznajomość przepisów ru­chu i lekkomyślność — oto dwie cechy charakterystycz­ne dla sporej części użytkow­ników dróg. Lekkomyślnością tą szczególnie grzeszą niektó­rzy rodzice. Pozbawione ich opieki i dozoru dzieci często wykorzystują swoją wolność właśnie w sposób przedsta­wiony w reportażu. W tej sy­tuacji trudno się nawet dzi­wić, że co roku duża liczba dzieci i młodzieży ginie w wy­padkach drogowych. Inaczej w tej sytuacji, niestety, być nie może bez powszechnego zrozumienia, że szosa to nie plac zabaw, nie pastwisko i nie tor wyścigowy czy też a- rena cyrkowa.
M. Ł.

Harcerskie pozdrowienia
Tiziękujemy za wydrukowa- 
U nie naszych zobowiązań 

w „Głosie Wielkopolskim'' z 
29. IV. 65 r. Dzisiaj chcemy 
poinformować Redakcję, że w 
naszej drużynie 5 czerwca od­
było się bardzo uroczyste 
przyrzeczenie harcerskie, któ­
re złożyło 35 harcerzy. Uro­
czystość odbyła się w ślicznej, 
oryginalnie udekorowanej sali 
strażnicy OSP (strażnica zo­
stała wybudowana czynem 
społecznym). Na naszej uro­
czystości byli obecni kierow­
nik szkoły, nauczyciele, przed­
stawiciele wszystkich organi­
zacji społeczno-politycznych i 
rodzice.

Szczególnie ucieszyło nas za­
interesowanie naszą pracą Ko­
mendy Hufca Harcerstwa w 
Śremie. Serdecznie dziękuje­
my tą drogą zastępcy Komen­
danta hem. Teresie Toma-

KABARETOWY
„SPACEREK Z JELENIEM”

PIŁA. Przy Domu Kultury w 
Pile powstał ostatnio zespół kaba­
retowy, noszący nazwę kojarzącą 
się z herbem grodu Staszica — 
„Jelonek”. Kabaret ten wystąpił 
ostatnio z programem pt. „Spa­
cerek z jeleniem”. Przedstawienia 
„Jelonka” cieszą się dużym po­
wodzeniem wśród pilskiego spo­
łeczeństwa. (cez)

ŁAŹNIA W PGR
WRZEŚNIA. W Państwowym 

Gospodarstwie Rolnym Grabowo 
Królewskie (w powiecie wrzesiń­
skim) otwarto ostatnio nowocześ­
nie urządzoną łaźnię z natryskami 
i wannami. Ostatniej soboty około 
100 osób skorzystało z kąpieli w 
tej łaźni. (K. St.)

DZIECINCE WIEJSKIE
KALISZ. Powiatowy Zarząd 

ZMW rozpoczął w powiecie kalis­
kim przygotowanie do uruchomie­
nia dwumiesięcznych, zielonych 
przedszkoli dla dzieci rolników. 
Dziecińce wiejskie uruchomione 
zostaną przede wszystkim w okre 
sie prac żniwnych, m. in. w Zbier 
sku, Piątku Wielkim, Brudzewie, 
Ostrowie Kaliskim i Danowcu.

(K) 
NOWE OBIEKTY

CZARNKÓW. Jeszcze w br. zo­
stanie oddana do użytku agrono- 
mówka w Lubaszu i lecznica we­
terynaryjna w Połajewie. (jn) 

twi” (I s.); JAROCIN — Echo: 
„Hrabia Monte Christo”; Cristal: 
„Karmazynowy pirat” i „Niewy­
spany list”; KALISZ — Kosmos: 
„Kasiarz”; Oaza: „Starcy na 
chmielu”; Stylowe: „Salto”; Sy­
rena: „Cyrk jedzie” i „Dawid 
i Liza”; Wolność: „Wódz Czerwo- 
noskórych” i „Kuba w ogniu”; 
KĘPNO: „Słodkie życie” i „Od 
Apeninów do Andów”; KŁODA­
WA: „Ten wstrętny celnik”; KO- 
ŁO: „Spojrzenie z okna”; KO­
NIN — Energetyk: „Czarny 
żwir”; KOŚCIAN: „Sami zako­
chani”; KROTOSZYN: „Fanfa­
ron”; LESZNO: „Pechowy Syl­
wester” i „Rancho w dolinie”; 
MIĘDZYCHÓD: „Śmierć czyha na 
starcie”; NOWY TOMYŚL: „Od­
wet kapitana Lesza”; OBORNI­
KI: „Statek Emila”; OSTRÓW — 
Roma: „Mały światek Sammy 
Lee”; Słońce: „Nie zabijaj”; 
OSTRZESZÓW: „Przemytnik z 
Piemontu”; PIŁA — Iskra: „In­
spektor Morgan prowadzi śledz­
two”; Koral; „Lęk”; PLESZEW;

Mowę władze 
miejskie w Pile8 bm odbyło się pierwsze po wyborcze posiedzenie nowej Miejskiej Rady Narodowej. Za gaił je ustępujący przewodni­czący Prezydium Stanisław 

Madejski. Referat progra­mowy o działalności Frontu Jedności Narodu i nowych za­daniach Rady wygłosił prze­wodniczący MK FJN Stefan 
Stajkowski.Następnie wybrano nowe Prezydium MRN. Przewodni­czącym został ponownie Stani 
sław Madejski, wiceprzewod­niczącym Ryszard Prze- 
sławski, sekretarzem — Włady 
sław Wysocki. Na niestałych członków Prezydium wybrano 
Adama Grzeszczaka, Kazimie­
rę Sikorską i Franciszka Zmi- 
dzińskiego. Powołano także 11 komisji. K.

szewskiej i członkowi Ko­
mendy Hufca podhem. Koszu- 
cie, który przyjechał do nas 
z siedmioosobowym zespołem 
orkiestry harcerskiej z 3 DH 
przy Szkole Podstawowej nr 1 
w Śremie. Przyrzeczenie har­
cerskie było połączone z uro­
czystością MDD. Po części ofi­
cjalnej odbyła się część arty­
styczna — „ognisko" przygo­
towane starannie przez harce­
rzy pod kierunkiem nauczy­
ciela R. Cierżniaka. W czasie 
zabawy dziecięcej Komitet 
Rodzicielski, rozdał całej mło­
dzieży szkolnej paczki z okazji 
Dnia Dziecka.W czasie uroczystości wy­
różniły się zastępy „Biedro­
nek" (dziewczynki z IV klasy), 
które przygotowały samodziel­
nie trzy posiłki dla orkiestry 
i gości z Hufca, oraz zastęp 
„Jeleni” (chłopcy z V ki.), 
który przygotował nocleg dla 
zaproszonych gości. Dziew­
czynki z V klasy obdarowały 
gości pięknymi wiązankami 
kwiatów.

Obecnie nasi harcerze przy­
gotowują się do zakończenia 
roku szkolnego, a ośmiu z nich 
do uczestnictwa w obozie or­
ganizowanym przez Komendę 
Hufca.

Całej Redakcji „Głosu Wiel­
kopolskiego” przesyłamy ser­
deczne pozdrowienia nie obję­
te żadnym metrażem z har­
cerskim Czuwaj!

Za Radę Drużyny
pwd IRENA ZAMBRZYCKA
Żabno, 6. VI. 65 r.

P. S.: Przepraszam, zapomnie­
liśmy przedstawić się: 46 Druży­
na Harcerska przy Szkole Podsta­
wowej w Żabnie, pow. Śrem.

Kontrola społeczna 
w Pleszewskiem

W Pleszewie obradowało posze­
rzone posiedzenie Prezydium Po­
wiatowej Komisji Związków Za­
wodowych. Tematem obrad było 
ustalenie zakresu działania dla 54 
powołanych kontrolerów społecz­
nych. Całokształtem prac kontrol­
nych będzie koordynował 12-oso- 
bowy zespół powiatowy, którego 
kierownikiem wybrano Józefa 
Kasprzaka. Ustalono formy i me­
tody społecznej kontroli, zmie­
rzające do usprawnienia działal­
ności handlu, gastronomii i usług, 
Przystąpiono już do szkolenia kon­
trolerów społecznych w poszcze­
gólnych dziedzinach gospodarki 
narodowej. (Iki) 

„Tylko we dwoje”; RAWICZ: „O- 
powieści z pociągu”; SŁUPCA: 
„Nie jedzcie stokrotek”; ŚREM: 
„Grzeszny anioł”; ŚRODA: „Sie­
dem narzeczonych dla siedmiu 
braci”; SZAMOTUŁY: „Ślubo­
wanie”; TRZCIANKA: „Madame 
Sans-Gene”; TUREK: „Jumbo” i 
„Skarb w srebrnym jeziorze”; 
WĄGROWIEC: „Beata”; WOL­
SZTYN: „Ludzie i bestie” (I s.); 
WRZEŚNIA: „Panienka z o-
kienka”.

W POZNANIU
CYRK

CYRK „AS” (przy Stadionie !m. 
22 Lipca) — g. 19.

MU7FA

ARCHEOLOGICZNE (ul. Mlel- 
żyńskiego 27'29) — g. 9—15; BRO­
NI (Stary Rynek) — g. 10—15; 
HISTORII M. POZNANIA (Stary 
Rynek) — nieczynne do odwoła­
nia; INSTRUMENTÓW MUZYCZ-

Dobrze wystartowali

Pierwsze zwycięstwo 
gnieźnieńskich żużlowców

Pomyślny był tegoroczny start żużlowców gnieźnieńskich, którw 
przeszli ostatnio poważny kryzys. Zanosiło się nawet na to, że » 
ogóle nie zobaczymy Startu z Gniezna na torze. Na szczęście grUp 
ofiarnych działaczy zdołała postawić sekcje na nogi i ostatniej 
dzieli gnieżnianie włączyli się do mistrzostw.

Pierwszy mecz na własnym to­
rze wygrali startowcy z pilską Po 
lonią 40:37, co pozwala przypusz-

Toczy się kula
Po ostatnio rozegranych spot­

kaniach o mistrzostwo I ligi kręg 
larskiej na czele tabeli znajduje 
się Warta, mając 5 849 punktów 
a na miejscach dalszych: Lech •— 
5 819, Sremski KS — 5 802, Pogoń 
Śmigiel — 5 801, Energetyk — 5 767, 
Polonia Leszno — 5 717 i Start Go­
styń — 5 582 pkt.

W drugiej lidze prowadzenie ob­
jęła II drużyna Sremskiego KS — 
5 078 pkt. przed Wartą II — 4 985, 
Energetykiem II 4 982, Polonią Le­
szno — 4 973 zespołem Inwalidz­
kim — 4 949, Startem II Gostyń — 
4 876, Lechem II — 4 867, TKKF 
Kościan — 4 862 i Pogonią II Śmi­
giel — 4 829 pkt.

Indywidualnie najwyższymi no­
tami mogą się poszczycić :C zwój - 
dziński — Śrem .— 880, Szulc Po­
goń — 865, Borowiak Polonia II 
Leszno — 858, Torka i Standar z 
Warty po 857 i 855 pkt. oraz 
-essner Energetyk II — 852 pkt. (p)

Kolarze z Włoch 
na kaliskim torze
19 bm. odbędzie się na torze w 

Kaliszu mecz kolarski między re­
prezentacją Polski Środkowej i 
Włoch Północnych. Przedtem, 18 
bm. odbędzie się mecz Polska— 
Włochy w Łodzi a 21 bm. w Szcze 
cinie dojdzie do spotkania re­
wanżowego.

W polskiej drużynie zobaczymy 
m. in. Zająca, Józefowicza, Fali- 
gowskiego, Latochę i Strumpfa. W 
drużynie gości wystąpi m. in. 
Giodano Turrini, który wraz z 
Petenelą w Paryżu, na mistrzo­
stwach świata, w wyścigu tan­
demów zajął pierwsze miejsce. (x)

dalekopisem,
JANIAK LIDEREM

Trasę X etapu długości 170 km 
wygrał reprezentant W. Brytanii 
Dailey w czasie — 4:02.01, drugim 
był Zadrożny z takim samym cza­
sem jak zwycięzca. III — Pawłów 
ski (Polska), uzyskując również 
ten sam czas.

Klęskę poniósł na tym etapie 
zespół W. Brytanii prowadzący 
dotychczas w klasyfikacji ogól­
nej. Zajął on 4 miejsce przegry­
wając z Polakami o ok. 16 minut. 
Zespół LZS wygrał etap druży­
nowo z czasem 12:06.05 Nowy li­
der wyścigu Polak Janiak ma 
czas 38:14.00 i wyprzedza o 40 sek. 
dotychczasowego przodownika 
Hiszpana Santamarinę. Na trze­
ciej pozycji jest znów Polak Za­
drożny z czasem — 38:19.08.

Polacy prowadzący zespołowo 
po X etapach mają czas — 
116:44.33. Drugie miejsce zajmuje 
W. Brytania — 116:54.05.

ZAWODY SZYBOWCOWE
Na krajowych zawodach szy­

bowcowych odbywających się w 
Lisich Kątach rozegrano drugą 
konkurencję: przelot docelowo 
powrotny na trasie Lisie Kąty — 
Człuchów — Lisie Kąty, długości 
194 km.

Wygrał Schabowski (Rzeszów) 
28,8 pkt. przed Marlińskim (Lesz­
no) — 27,6 pkt. oraz Moźdzynie- 
wiczem (Nowy Targ) — 26,4 pkt. 
Po dwóch konkurencjach prowa­
dzi Moźdzyniewicz — 56,4 pkt.

BRAZYLIA — NRF 2:0

Międzypaństwowe spotkanie pił­
karskie Brazylia — NRF rozegra­
ne w Rio de Janeiro, przyniosło 
zwycięstwo gospodarzowi 2:0.

NYCH (Stary Rynek) — nieczyn­
ne; NARODOWE — ^zamknięte do 
odwołania. \

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
(Zamek Przemysława^ — g. 10—15.

WYSTAWY

PAŁAC KULTURY — „Rzeźby 
uczniów Państw. Liceum Sztuk 
Plastycznych”; „Wielkopolska 64” 
(fotografia) — g. 10—18.

GALERIA ZPAP — Wystawa 
rzeźb Theodore’a Odzy (USA) — 
g. 10—17.

SALON PTF (Paderewskiego 7) 
„Wielkopolska” — g. 10—17.

KLUB MPiK (Ratajczaka 39) _  
wystawa scenografii 1 lalek 
Ęaństw. Teatru Lalki l Aktora 
„Marcinek” — g. 10—20.

BIBLIOTEKA E. RACZYŃSKIE­
GO — „1939—45 — książki uczą i 
ostrzegają” — g. 10—15.

UNIWERSYTET ROBOTNICZY 
ZMS (Szamarzewskiego .89) — Fo­

czać, że zawodnicy są dobrze prr» 
gotowani i można liczyć na nie. 
jeden sukces.

W najbliższą niedzielę start 
ścić będzie o godz. 11 na własny^ 
torze przy ul. Wrzesińskiej Unie 
Tarnów, a w czwartek 17 bm. tak­
że na tym samym torze o godz « 
CKM Włókniarz Częstochowa.

___________ W)

Kto zdobył puchar 
pięciu narodów?

W zakończonych niedawno roz­
grywkach o Puchar Pięciu Narcś 
dów w koszykówce mężczyzn trzy 
zespoły: Włochy, Polska i jug0_ 
sławia zdobyły taką samą ilość 
punktów (13). Regulamin imprezy 
nie precyzował, kto zdobędzie w 
takiej sytuacji trofeum. prasa 
polska i większość pism zagra­
nicznych podała, że puchar przy, 
padł w udziale reprezentacji 
Włoch. Wzięto bowiem pod uwa­
gę ilość zwycięstw w bezpośred. 
nich spotkaniach tej trójki (Wło­
chy — 3, Polska — 2, Jugosławia 
- 1).

Innego zdania jest znany franj 
cuski dziennik sportowy „L’Equi- 
pe”. Z informacji, zatytułowanej 
„Polska zwycięża dzięki lepszej 
różnicy koszy” dowiadujemy się, 
że Puchar Pięciu Narodów zdo- 
byli nasi koszykarze. Podstawą 
tej klasyfikacji jest różnica ma­
łych punktów w spotkaniach zwy 
cięskiej trójki (Polska — 6, Wło. 
chy — 2, Jugosławia — 4). (PAP)

Czołowe zespoły 
pingpongowe Wielkopolski

Do ligi okręgowej wojewódz­
twa poznańskiego w tenisie sto-* 
łowym zakwalifikowały się zespo- 
ły Ogniska TKKF przy Leszczyń­
skiej Fabryce Okuć i Budowlani 
Poznań. Skład ligi okręgowej uzu­
pełniają: Warta, San i Stomil z 
Poznania, Piast Ostrzeszów, Stal 
Ostrów, Polonia Chodzież (spa­
dła z I ligi), Gwardia Piła, Vitco- 
via, CKS Zduny i Stella Gniezno.

Jedynym zespołem, który repre­
zentuje nasze województwo w I 
lidze jest Calisia. x)

Sukces zapaśników
Sulmirczyka

W Łańcucie odbyły się mistrzom 
twa Polski Ludowych Zespołów 
Sportowych w zapasach, stylu wol 
nym w kategorii juniorów. Im­
preza zakończyła się pełnym suk­
cesem okręgu poznańskiego, re­
prezentowanego przez zapaśników 
Sulmirczyka. Uzyskali oni 41 pkt. 
Dalsze miejsca zajęli: Łódź — 
i Warszawa — 31. W zawodach 
uczestniczyło 126 zapaśników z H 
województw.

Tytuły mistrzów zdobyli m. jn‘ 
z Wielkopolski Tybiak, Wójcie- 
chowski i Streich. (x)

• B. Maniewski pokonał W mię­
dzynarodowym spotkaniu teniso­
wym Kijów — Warszawa b. mi­
strza ZSRR — Mozera 7:5,6:3,

• Turniej piłkarski zespól® 
LZS w Dusznikach wygrała je^6” 
nastka z Podrzewia przed Dusz­
nikami i Sękowem. Podobny tur­
niej w Kaźmierzu zakończył si? 
sukcesem drużyny z Baborówka 
przed Kaźmierzem i Młodaskiem' 
Turniej siatkówki mężczyzn Pry, 
niósł zwycięstwo LZS z Kaźmi^ 
rza. W wyścigu kolarskim na 
km. wygrał P. Kupczak z Szara 
tuł.

togramy J. Stanisławskiego •• d0 
presje z wycieczki UR 
NRD” — g. 9—18.

hYtURY
SZPITAL MIEJSKI TM. ST^' 

SI A — chirurgia, interna, 0' 
styka (ul. Walki Młodych nr 
telefon 511-11).

STACJA POGOTOWIA RA^. 
KOWEGO M. POZNANIA (cnna 
mońskiego 20) obsługuje ]jcZ- 
terenie Poznania: wypadki u 
ne i w miejscach publ., 
nagłe zachorowania w “ 
544-44 i 544-J5; porady lekarz 
telefon 637-35.

„ — (Ut- 
WO JE W. STACJA PR

Kościuszki 103), telefon 566-6 •

APTEKI: Marcinkowskiego 
(czynna całą dobę). DYŻUR ■ 75. 
NY: Główna 53 i StarołęcKa 
POGOTOWIE PRACY: Z^D 
16 1 Plebańska 4.


